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teczniać przekazami,, pocztowymi, rrzez Pocztowa Ksse Oszezedaeści (Konto Kr 2S&83), przez Bask Krajowy i w Aśnunistracyi Wydawnictwa.
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Oszczerstwa sjonistów.
łKor*-'.- w s ,,Glosa Narodu").

Kopenhaga, 10 marca.
Oj — przez -żydów clzieiinik kopen­

haski ..Toi.i'tik0,nu./ który w cza&ie woj.ny już 
niejedną przypiął Polakom, łatkę, ogłosił w 
numerze z dn. 14 marca, artykuł pt. „Gali- 
zie-ns Joeder — Den polśke Befołknlng ophi- 
dses. til Overgreb“ („Żydzi gafieyjs-pę — 
Ludność polską podnieca, się do wykro­
czeń**). Artykuł ten -warto przytoczyć raz, 
aby zapoznać czytelników z bronią, jaką
międzynarodówka, żydovr.skn walc i \  z Pola­
kami, po wtóre/ aby zwrócić uwagę na źró­
dła-. z których wytrysku ją strumienie osz­
czerstw rzucanych na nas bezkarnie. Nad­
mienić przy tej sposobności wypada. że w 
Kopenhadze roi sic od ko respondentów pism 
rosyjskich, francuskich i angielskich. Z ma­
łymi wyjątkami są to żydzi, którzy na swój 
sposób informują obcą prasę o wypadkach 
w Polsce. Walka z takimi żywiołami jest 
trudna, tem bardziej, że prasa przez nie ob­
sługiwana nie chce przyjmować sprostowań.

Artykuł wtepommany brzuii, jak nastę­
puje: “

„Z dobrze pomf-ormowauoyo źródła syo- 
m stycznego dowiadujemy się: W ostatnim 
czasie zaszły poważne zaburzenia przeciw 
żydom w szeregu miast galicyjski “h. Przy­
czyn szukać należy w literaturze pogromo­
wej, -która rozchodzi się ze Lwowa, szcze­
gólnie w piśmie :,Kt joedóloest Polen** („Pol­
ska odżydzotm*4). Wzywa ono otwarcie do 
prześladowania żydów. O j e g o  p o ć  h o- 
d z e n i u n i c  n i e  w i a d o m o ;  jako miej- 
gr>e druku podano \,Pul>lrsb.ing BeftiinM, okre­
ślenie, Tiiezawod iii ̂  ohik-zoiie na to, by zmy­
lić posżkikr, (Skąd wjeo ów -syoni.stu wie na 
pewno, że pi-sm o _ yryc-h od z i we Lwowie? ko- 
resp.). Wszelako ^istno znajduje poparcie w 
różnych sfera-0]u Tak ńp. abonament przyj- 
nmią koleje państwowc w .Cla.lŁd (J).. Po/L 
■ czas dęmonstricyi studentów we Lw^w-de 
rozdawano pi^uno ulótńc, które na pierw­
szej stronie przyniosło obraze-k, przedsta­
wiający herb Polski, nakryty kapeluszem ra 
biua Cel pisma ulotnego był wyrnźnie po­
dany: Kosztuje 10 halerzy. Pieniądze prze- 
anaczone sa na rzec? ot zy.sz, zen:« V  >Lki z 
tydów _ W mąaśtach LinotT, At ileż. Riclo 
(może .Terietio? kurosy.) i w  K r a k o w i 11 
propaganda ta osiigncia rezultaty. C h ł o -  
p.i u z b r o j e n i  w kosy i baki obchodzili 
kolejno wszystkie żydowskie sklepy, demo- 
lui^e i*- Kto stawiał opór, siłą był pokony­
wany. Potworzono obecni/i kilka żydow- 
gkich korpusów, ochronnych (I). W T^t«eha 
głosił ksiadfz z hmbony, że żydzi byli winni, 
i i  okręg, chełmski przydzielony został Ukrai­
nie. ułatego chłopi powinni się uzbroić i 
walczyć ^wzecfwlco żydom. Urzędowa „Ga­
zeta LwowskW nabywa wypadki odbi­
ciom oburząnia b<dnoś>'* polskiej i wyraża- 
żal z powodu^ t^cn ^  vyctł>ow««yeh wajść. -

Pmwokacy:1 , ’ ^  i' r,bieg pogłoskę, że 
•hr. Ozemin miał i zy opię w Brześciu nie- 
ofieyainego; doradcy v.vd^w&kiego, Eppel- 
bersra i okoliczność tę łączy z  rozstrzygnię­
ciem jw- śprajuio: chelm.?::.iej. P o s e ł  ży- 
d o w s k i B r e j t  e r zw ócił ?’ę do mini­
stra spraw wewnętrznych Toggenburga. z 
powodu groźnego położenia .w jakie wsku­
tek tych prowokącyi dostali się żydziv ga- 

, łicyjscy. Min i sterNppra.w jRrę wn ęt rzuy cb przy­
rzekł, że zbada oprawę. J . K,

♦ m «
Przytpczoiy wyżej artykuł dzieunika 

duńs-ko-żydowskkgo jest tylko' próbką sze­
rokiej kampanii, jaka rozpoczęła eię świeżo 
praeciw Polsce. Żydzi różnych krajów, an­
gielscy, holenderscy, szwedizcy, amerykań- 
Bęy, a także »niemieccv i węsriersoy, w wi- 
doczńem porozumieniu ze^sobą wystąpili 

rówuiocfeeśme z^watlowmą, akoyą antipob 
ską rzekomo z powodu ..pogromów4*, ja­
kich Pętacy mieli dokonać na ludności ży- 
d^wskiej po ogłoszeniu traktatu brzeskiego. 
O oprawię tej pialiśm y już, gdy się tylko 
zaczęła ro^wjać, Ubcenie prawie każdy 
dzień przynosi stosy-nowego i sensaoyjnego 
materyałh. X tak np. dowiadujemy się, że 
już nie demon^tracye ii!ić£j*ev. ale ’ fwgnpmy 
odbyły się w K r a k o w i e  i we Lwowie. 
'Ze szęgęgółną skwa^łiwośeią "przyczepiają'' 
się łir^y.żydow feldę do owego • ulotnego pi- 
s^rnka. lwowskiego, na którego próW ka- 

tertkie ,pochodzenie wskazała odwzu cało 
Oprócz po^czególnycb różne-- 

języeżhych og^rnów żydowwkieb, go-rlLyy.. 
ucinał w kol po i a wa.i:iu wieści .o pogrom a eh 
w Polsce wziclV spec^a.bie żydowskie biu- 
:ih prasowe #w Ąęfezych centrach Europy 
Prasę i węgierska zasiliło' pod
łym względem i in i0 żydowskie prasowe w'

Sztokholmie, które i^zesłało nieslydmnie 
alarmujący komunika^ pełen okropności, 
jakich się miano dopuścić na łridnoś-ci s-taro- 
znkonnej specyaMie w  Galicy i. Z komunika­
tu tego wynika, że prasa, polska ma judzić 
przeciw żydom „w sposób do niedawna mo­
żliwy tylko w HosyL. Zwiezie infoimacye 
biurowm uzupełniły ..pióra publicystów żydo­
wskich własną iuweucyą, czyniąc wycieczki 
także i>oza galicyjskie słupy graniczne. Wy­
wleczono przy tej sposiobaiośei pod pręgierz 
p. Rucha-rzewskiego jąko „twórcę i kierow- 
ni^a“ bojkotu żydów w Królestwie: takwięo 
na nic pie zdały się wszystkie zaklęcia p. 
Kucharz ewsk i ego, że zawrze był, prz-eoiwni- 
ddein bojkotu i niedawne* go-.rąee próby zje­
dnania sobie prasy żargonowej' warszaw­
skiej, a. za jej pońiednlotwem opinii świata! 
żydowskiego w ogóle. Obok biura sztok­
holmskiego szerzeniom wieści pogronwwyeh 
zajmuje się żydowskie biuro korespońde-ii- 
oyjne w HaaA&e-Znry-chu* (JCT4Z), któremu 
zawdzięczamy opisy strasznych gwałtów, 
jakich pa st wą stali się nieszc zęśni żydzi, kra- 
kbw-scy, rzeszowscy, lwowscy ,,i innych 
miast*i miasteczek w Galicyi“. (Opisy te, 
zamieszczone między inne mi w „Neue Zu- 
riehetr Ztgu, zostały następnie w tern pi­
śmie odwołano na podstawie informacyi pol­
skiej ugoupyi praisowoj w Szwaicaryi).

Jeden z dzienników krakowskich, dono­
sząc o całej tej kampanii, prowadzonej 
przez „żydów zagranicznych, nie mających 
z nnszeoi społeczeństwem, nic wspólnego i 
nie znających dostatecznie stosunków w 
Polsce**, zwrócił się dó wybitnych żydow­
skich menerów w naszym kraju z przypo­
mnieniem, że byłoby ich obowiązkiem za- 
brać #głos publicznie i zaświadczyć, że ża.- 
•dwych pogromów u u as nie było. Uczynił 
to prezes gminy wyznaniowej żydowskiej w 
Krakowie Dr Samuel Tilles, przesyłając kil­
ku redaktorom żydowskim w Niemczech o- 
raz rabinowi w Kopenhadze pismo, stwier­
dzające,' że wszelkie infoimacye o pogro- 
maoh „w*.faikmyie. i w Bzósyowie** ^ą ..nie- 
"pfawdiziiwO 1 pozbawione1' faktycznej podsta­
wy Go się działo- poza- ICrakoweui i łlzo- 
seowem, to na razie zostało niewyjaśnione. 
Równocześnie jednak, „porzbawionym fakty­
cznej pod sta wy “ okazał się optymizm, co do 
wyłącznie mgiranictznego pochodzenia osz­
czerstw. W śfód -bt»;wicsm m" wsponn-nianein 
wyżej spimitowaniem agonem pramwej pol­
skiej w Szwajcaryi, z-arn leszczom:Un przez 
,JT. SSti-r. Ztg**, pojawiła się w tym sąmwm 
organie replika biura prasowego ,Jlaa,g-7di- 
rich“, stwierdzająca-, że w i a d o m o ś c i  
s w e  o p o g r o m a c h  z a c z e r p n ę ł o  
t o  b i u r o  z łamów żargonowego dzienni­
ka „Tagblatt**, w y c h o d z ą c e g o ^  we  
L w o w i e .  O ile możną łatwo zgodzić się. 
że wydawcy tej gazety ..nie maią mc wspól­
nego z rumem spoleczeristwein**, o tyle tru­
dno chyba w iłanym nwpiadku przyjąć, że 
inspiratorzy oszezorcz^j kampanii „niezoa- 
ią dostefecz-nie stosunków w Polsce**, zwła­
szcza gdy z n a t a  ma sie objawić w 
rozmiarach możliwie najbardziej zrednk-o- 
wanych. mianowicie w skonstatowaniii na 
podstawie autopsyi tego, co się -—nie stało.

Kor.

Warszawski „Kuryer’ polski**,’ wskazując, jak 
7godlwe hasła „bez aneksyi11 i wzniosie deklara- 
cye o „samostanowieniu naródów“, których nie- 
dafrno jeszcze mieliśmy pełno -uszy, zaczynają się 
zwolna przeistaczać w „strategiczne konieczności 
wyrównywania granic” i inne formuły zaborcze, 
zauważa: „Nie powinniśmy się temu dziwić,. ąpi 
szat z tego pow du  rozdzierać: polityką rządzi 
egoistyczny interes państwowy”. To wysoce filo­
zoficzno stanowisko jest zupełnie fałszywo. Ow 
Bzem, powinniśmy się „dziwić4*, kto bowiem nie 
dziwi się niczemu, ton wszystko sankcjonuje, kto 
się zaś dzlwi.tóu stwarza pierwszy niezbędny' wa 
runek do smkie: ailicsferę nie/.adoy/olenia. Wśród 
stoików świat^kofetuK-ity w barbarzyństwie. Gdy­
by ludzie nie’byli'alę „dziwili4*, nie byłyby nigdy 
ugłoBzone prawa człówięka, które przecież trochę 
posunęły ludzkość naprzód. Km.

i sprawiedliwe — i oddała z d r o w ą  ż ą d z ę
n i e m i e c k i e j  z e ms t y !  To całych 
Wszech-Niemczech grzmi na nowo, z jeszcze 
większym niż dzisiaj żarem} okrzyk zwycię­
stwa i odpłaty: P o w a l i ć  An g l i ę !
Na przeciw]egiem skrzydle znajduje sic 

naturalnie „Vorwaerts<ł, którj- stwierdza, co 
następuje:

Czteroletnia twarda szkoła wojny nauczy­
ła lud niemiecki o ce ni ać  t r z e ź w o  f a- 
k t y .  Obecne zwrycięskie biuletyny najwyż­
szego kierownictwa wojsk przyjmuje się ina­
czej, aniżeli w roku 1914. Nie słychać już 
o k n a j p i a n y c h  s t  r a t e g a c h, któ­
rzy stoją oilrazu jedną nogą w Paryżu, dru­
gą w Calais — bierze się fakty takimi, ja­
kie są.
Ale i „Yorw aerte** nie może oprzeć się 

myśli, że „jeżeli jakiekolwiek wydarzenia 
militarne mogą przybliżyć nas ku upragnio­
nemu gdaw-.na pokojowi, to o obecnych 
można to przy puści ć“. Ą mianowicie:

Witamy z' radością obecne zwycięstwo na 
zachodzie dlatego, iż przypuszczamy^ że mu­
si ono zwalczyć jeszcze ostatnią resztę za­
ślepienia / i fałszywy cli: nać!ziei zwycięstwa. 
Nawet fanatycznej wymowie 01e<meiiceau4a 
nie. uda się oszuldw ać dalej ludu francuskiego 
co do istoty położenia. Lud ten pocieszano po 
wielkiem zwycięstwie niemieckiem na za­
chodzie, na Bałkanie i we Włoszech,'twier­
dząc, że to wszystko śą uboczne tereny wo­
jenne. zaś rozstrzygnięcie zapadnie tylko na 
zachodzie. Wobec odpadnięcia sprzymierzeń­
ca rosyjskiego pocieszano się nowo zdobytą 
pomocą Ameiyki. Ale bitwa pod Arras i La 
Fore okazała, że Niemcy bna zachodzie po­
trafią tak zwyciężyć, że pomoc Ameryki nie 
będzie dostateczną przeciwwagą na odcią­
żenie niemieckiego frontu na wschodzie.

Jeżeli kiedy, to dzisiaj nadszedł m o m e n t  
p s y c h o l o g i c z n y ,  w którym musa za- 
łainać się wola wojny ludów koabcyd zacho­
dniej. Brak jeszcze dostatecznych sprawo­
zdań o nastroju tych ludów, lecz rozum i u- 
czucie mówią, że z b l i ż a  s i ę  c h w i l a  

. T> &4ą d a na ,  -o- ilo wydarzenia .militarne na 
zachodzie choć przez pół ziszczą nadzieje.
Niemniej przestrzega „Vonvaort3u przed 

nazbyt wygórowanymi warunkami pokoju, 
jaki miałby być podyktowany przez Niem­
cy. „Jedna — pisze — możliwość jest tyl­
ko, aby ludy 'zachodnie utrzymać w chęci 

^dalszej wojny. Możliwość ta  zaistniałaby 
wówczas, gdybyśmy wpędzili je w rozpacz 
przez upokarza hee warunki pokoju i gdy­
byśmy dostawili, im tylko wybór między 
walką do ostatka, a haniebnym jmkojem**. 
I organ sr>cyalistyczny kończy:

Lud nasz widzi w pochodzie na zachód 
niv środek do zaspokojenia perwersyjnych 
żądz nienawiści i zemsty, ale uważa go za 
p o c h ó d  ku p o k o j o w i, który otrzyma­
my, jeżeli pójdziemy za mądrem, etarem 
przysłowiem, iż cofającemu się nieprzyja­
cielowi trzeba budować z ł o t e  p o m o s t y .  
Głos ten jest godny zanotowania o tyle, 

iż także ,,Vorwaevtstt strodziewa się moral­
nego wpływu ofenzywy niemieckiej na Indy 
kpalicyi — i sądzi, że pod wpływtem klęski 
Francya zwłaszcza wywrze nacisk na rząd, 
'aby zawierał pokój co rychlej. Tą samą 
myślą kieruje się i sztab generailny niemic- 
cki, jak wiemy z komentarzy, w jakie zao­
patruje prasa ostrzeliwante Pąryża z dział 
dalekonośnych: ten ważny, jak twierdzi/
środek .,zmiękczenia** Paryżan, a z u.imi 
Fraoficyi. . •

Dwa głosy.
Oleuzywa niemiecka na zachodzie wywo­

łała w prasie aneksyo-nistycz-nej termalny 
?zał. '„Deutsche Tageszcitung** wybuchnęła 
istnem delirium/ które kończy się, jak na­
stępuje:

Precz t&raz z f i l i s t e r s k i e m  belko-
t a n i e m  na temat perozumienia i zgody! 
Prócz z b a ł w o c h w a l  s t w e m  poko j u ,  
takiego, jaki rozumie i propaguje większość 
pariamenlarna! Do d z i a r y  m y s i  e j z pa- 
rafiaństwem,- które smętnie jęczy, skomli i 
•wzbrania jeszcze dzisiaj Niemców n i en  a 
w i d z i e ć  A n g l i k ó w  — co jest słusznp

Te Szwajcaryi.
0ene7/n 18 marca.

W ostatnich czasach w prasie warszaw­
skiej toczyła sik dyskttsya na temat potrze­
by i użyteczności polskich placówek .z a ­
granicą.

Zasadnicza dyskusya na ten temat dla 
tych, którzy przebywają zagranicą, wydaje 
się dosyć dziwną wobec tego faktu, jak wieł 
kie znaczenie wszystkie państwa i narody 
przywiązują do swoich placówek zagranicz­
nych, a specyalnie do placówek w krajach 
neutralnych. ,

Departament polityczny S2w ajcarskrw  
Bernie opublikował niedawmo listę dyploma­
tów, którzy &ą akresdytowaini przy rządzie 
konfederacyi szwajcarskiej. Liczba ich wy­
nosi blizko 800, gdy przed wojną było ich 
zaledwie 80—90. Przed wojną w Bemie re ­
zydował tylko jeden ambasador (francuski)
i 12 ministrów upełnomocnionych^Jiemcy, 
Stany Zjednoczone, Austrya, Anglia, Bel­
gia, Brazylia, Hiszpania, Włochy, Holąndya, 
Portugalia, Rumunia i Rosya).

Inne państwa, jak Argentyną, Obili, Ko­
lumbia, Ja  p o t' •, Peru, Urugwaj akredyto­
wały w Bernie przed wojną ministrów, jakich 
miały w sąsiednich stolicach.

Obecnie liczba poselstw samodzielnych 
wzrosła do 26.

Persona! poselstwa niemieckiego składa 
się z 46 urzędników dyplomatycznych 

(przed wojną było icli 9), personal poselstwa 
austro-węgierskiego z 30 ,ftrzędników (przed 
wojną 7), ambasador francuski ma 31 urzę­
dników' dyplomatycznych (8 było w r. 1914), 
poselstwo włoskie ma 23 urzędników, Anglia 
21, Stany Zjednoczone IG.

20 urzędników dyplomatycznych figuruje 
jeszcze na liście poselstwa rosyjskiego, któ­
re jednak nie reprezentuje obecnego rządu 
rosyjskiego. Z mniejszych państw Belgia 
posiada 12 urzędników dyplomatycznych, 
Grecya 11, Turcya 9, Hiszpania 8.

Obok tych posterunków • oficjalnych 
istnieje cały szereg komitetów i biur pra­
sowych nieoficjalnych, takie biura i komite­
ty posiadają przedewszystkiem narody, któ­
re nie mają samodzielnego bytu państwo­
wego lfib dopiero go tworzą, jak Ukraiń­
cy, Litwini, Łotysze, Ormianie i t. p. Gdy­
by Polacy nie mieli swoich placówek, świad­
czyłoby to o mniejszej żywotności narodu 
naszego od innych narodów liczebnie słab­
szych.

 ̂Cudzoziemcy, którzy zajmują ofieyalne i 
nieofieyalne stanowiska, prasa szwajcarska, 
żywo się zajmują i interesują sprawą pol­
ską; wybitniejsi publicyści szwajcarscy, dzię­
ki informacyom przez polskie placówki i po­
jedynczych Polaków udzielanym znają już 
dzisiaj i rozumieją sprawę polską dosyć do­
brze, gdy na początku wojny panowała pod 
tym wKgilądem zupełna ignorancja.

Zachodzi często potrzeba i pewnej pole­
miki w sprawie polskiej i często w pra­
sie tutejszej jakiś komitet lub organizacya 
litewska lub ukraińska porusza sprawę pol­
ską ze swego stanowiska w sposób dla Po­
laków nieprzychylny lub niesłuszny i wte­
dy koniecznem jest szybkie sprostowanie i 
uzasadnienie stanowiska polskiego.

Istniejące w Szwajcaryi placówki polskie 
wytworzone zostały bądźto przez partye i or- 
gauizaeye krajowe (polskie biura prasowe, 
wydawnictwo Encykłopedyi), bądź też po­
wstały zupełnie samorzutnie, jak Tow. Unii 
Narodowej Polskiej (dawniej Pólogne et la 
guerre),  ̂którego jednym z założycieli był 
p. Jan Kucharzewski, prezes pierwszego ga­
binet u polskiego.

Jożeli prawa i dążności narodu polskie­
go mają dzisiaj w Szwajcaryi ogólne uzna­
nie, czemu dał wyraz niedawno prezes con- 
federaoyi Szwajearskiej p. Calonder w opu­
blikowanej rozmowie z korespondentem je­
dnego z dzienników wiedeńskich, to w zna­
cznej mierze jest to zasługą polskhli plaeó- 
weV - ^ ‘̂ '/cz-nych. K.
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Ze spraw kościeino - politycznych.
(Niemiec w obronie prof. Focrstera. — Z głosów 

niemieckich o oderwaniu Chełmszczyzny).

Sprawa prof. Fo&rstera, który miał od- 
wagę wypowiedizieć otwarcie awe zdańie o 
polityce obecnej i wojnie, ciągle jes&oze 
^jiuuje umysły. Monachijski uczony poru­
szył bowiem kwo&tyę, która nie tylko ma 
znaczenie dla niemieckiego narodu, lecz 
znaczenie światowe, jego wywodom przy- 
Idaanąć może każdy zdrowo myślący chrze­
ścijanin. Podziwu godna jest od waga, z ja­
ką prawdę mówi swym rodakom; z taką 
otwartością nie często spotkać się można w 
czasach obecnych. Dla różnych przvezyn 
nie  ̂ omawiano głębiej kwestyi dizisiejszej 
wojny» ze stanowiska etyki chrześcijań­
skiej. F., Jeden z niewielu, jak to słusznie 
podniesiono w „Kathol. Ztg“ (10), śmiało 
rzucił w oczy „światu, który idzie po ma- 
cMawełlowsikiei linii czysto politycznego 
myślenia uznającego tylko siłę: non licet 
tibi!4*. Nadano mu za to przydomek „arbi­
ter miiudi*^ ale szydeniatwo, rzecz prosta, 
nie osłabi samego faktu. Dziwno jest tylko 
stanowisko prasy zarówno liberalnej, jak i 
katolickiej wobec wystąpienia' Foerstera. Za 
czasów słynnej sprawy Wahrmunda pisa- 

ipo i gadano dużo o wolności nauki na uni- 
wersytetech, o swobodzie wypowiadania 
swych przekopań, gdy zaś obecnie F. pe­
dagog, jak to jego fach wymaga, zajął się 
tak ważnym problemem, jak obecna wojna 
tewynikła stąd nienawiść nnrodów, to mu 
zarzucono, że przekracza zafcres swego dzia­
łania, że nie ma orawa przemawiać jako 
„tłórnacz ducha Ohry-tp^owego**, niech pil­
nuje swej katedry itd. ..Ber]. Lokalaaizei- 
ger‘* obrzucił profesora takim stekiem wy- 
ęwisk, „że ze zdumieniem — pówiada cyt. 
wyżej ^czasopismo — pytać -można, gdzie 
jest szlachetność, po stronie sędziówi, czy 
potępionego**?. Nie na poszczególne proje­

kty polityczne F. należy patrzeć, lecz zwra­
cać uwagę na jego wskazówki „jak zrozu­
mieć i pojąć głębiej i sprawiedliwiej ciężki 
problem światowy**. M-onachij?iki profesor 
występuje „po ryceiisku w obronie chrze­
ścijańskiego sumienia, które w obgcnw  
chaosie światowych poglądów prawdziwie 
jest. zagrożone... i wprzeciwieńs-twie do po­
zbawionej zasad oppor Łunits tyczu oj nplity- 
ki, w której, często zmienia się poglądy sto­
sownie do położenia wojennego ..żąda'uzna­
nia pewnych najwyższych zasad działania.**. 
Go jest jego marzeniem, to w Ypowied-ział 
jasno na zobraniu „austryaclco-politycKncoo 
stowarzy,--‘zenia** w r. 1917. U wielu ludzi -— 
zdaniem F. — jest podwójne sumienie, je­
dnio wewnętrzne, drugie zewnętrzne. Gdy 
chodzi o swój naród, to zdolni są i przy­
znają sic do ducha ofiarności, sumienności, 
obowiązkowości i organizacyi, odnośnie je­
dnak do intemacyonaJuogo życia, są anar­
chistami i indywidualistami. Tak być nie 
powinno, gdyż inaczej dojdzie się do ta­
kich sprzeczności, jak Treitsehke, który są­
dził, że państwo im zewnątrz może się cał­
kowicie oprzeć na sile i uważać się za zwol­
nione od wszelkich warunków prawnych, na 
wewnątrz jednak, w życiu ludu utrzymywać 
powagę prawa. Tymczasem słusznie powie­
dział Biórnson, że „kraj, który zabiera co 
do niego nie należy, wypędza, prawo z  ro­
dziny i społeczeństwa**, a  i Gladstone- 
twierdził, że „co jest moralnie fałszywe, nie 
może być także polityczne**. „Który chrze­
ścijanin, który katolik może sprzeciwić sie 
tym zdaniom, nie . zaprzecza jen garażem 
swego chrześcijaństwa? A iluż katolików 
miało odwagę -taikię udania stosować w r*u- 
bliczinem życiu? — pyta'obrońca Foenstera. 
Rodakom zaczepionego najbardziej jednak, 
jak się zdaje, niemiłym jest zarzut zawarty 
pośrednio w wywodach F„ że i oni ponoszą 
część wnnv za obecną rzeź światowy. Z te­
go zapewuo założenia wychodząc, oceniają 
tak ostro, pismo ks. Li ehnow.-ky*ego b. am­
basadora w Tondwiie, w którem tenże — 
jak z oburzeniem zaznacza, organ centrum — r 
ośmiela się twierdzić, „że obecnc-j wojny 
światowej można było uniknąć, i że winą 
jest Niemiec, że jej nie uniknięto**.

Katolickiej „Sftehs. Yolksztg** przesiał 
Niemiec katolik adwokat Rothe — jak' do­
nosi poznański „Pr^m wodnik katolicki “ 
(11) — taką odpowiedz: „Odstąpienie zie­
mi chełmskiej Ukrainie za miskę soczewicy 
tj. óbietnicę dostaiWenia żywmości (oby te 
nadzieje nie.były zwodnicze!) jńe jest „wy­
darzeniem dość po^rzędne-m**. Nic powinno 
tem być przynajmniej dla nas ka.tohkÓwa 
Z powodu w e j wierności dla. Kościoła ka­
tolickiego przetrwała, ziernia chełmska, boha­
tersko pod panowaniem, caratu męczeństwo, 
przypominając-e w szczegółach męczeństwo 
pierwszych chrzęściraai. Wojna wyzwoliła 
ią wreszcie z pod tego tyrańst.wa i miesz­
kańcy spodziewali sie słusznie, że przy za­
warciu pokoju doŁwolonem im bodzie po- 
łączwć się z katolicką Polska, od której ich 
rosyjska samowola oderwała. Zamiast te ­
go wydano ziemię tę ponownie Ukrainie, a 
tem samem rosyjskiemu prawosławiu. — 
i stało się to przez katolickich przekupniów 
dwóch naństw, na. którwch czele stoią kato­
liccy kierownicy państwowi! Za^awdę, 
złym katolikiem bvłbv ten, któryby nic 
zrozumiał bólu katolickiego narodu pol­
skiego i ciężkiej Jtrzywdy wyr/.ad^onej 
sprayle katolickiej**. Fz?m.

Leśnictwo a  przemysł
Z kół fachowych otrzymujemy następująco 

uwagi:
Wskutek braku wszelkich surowców' sta­

ła się produkcja i przeróbka drzewna spra­
wą pierwszorzędnej wagi ekonomicznej, któ­
rą zajmują się nie tylko powołani do tego 
fachowcy, ale szerszy ogół.

Leśnictwo i przemysł drzewny są po- 
bratymczemi gałęziami tego samego zawodu. 
Obie t$, gałezie mają bardzo wiele wspól­
ności, uzupełniają sie wzajemnie i tak są 
ze soba ściśle złączone, iż jedna bez dru­
giej nie może sie racyonalnie rozwijać. Za­
daniem leśnictwa jest hodowla lasów, zaś za­
daniem przemysłu drzewnego racjonalna 

przeróbka i najkorzystniejsze spieniężenie 
drewną. Każda z tych gałęzi jest jednak; 
tak skomplikowaną, tyle doświadczenia 
i wiadomości wymaga, iż jest niemal rzeczą 
niemożliwą, aby jeden człowiek mógł opa­
nować obie gałęzie' w zupełności.

Mimo wskazanych tylu wspólności obu ga­
łęzi i mimo konieczności wzajemnego uzu­
pełniania się, istnieje pomiędzy leśnikiem 
a przemysłowcem drzewnym pewien niezdro­
wy stosunek, dysharmonia i brak łączności
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który obu gałęziom, a w ślad za tem i kra­
jowemu bogactwu leśnemu przynosi szkodę, 
na co pragniemy zwrócić uwagę naszego 
społeczeństwa. Kraj nasz posiada bardzo 

wielu zdolnych, inteligentnych, fachowo wy­
kształconych leśników, ludzi zarówno z wyż- 
szenii, jak i śtedriiemi studyami zawodowe- 
mi. Natomiast odczuwamy zupełny brak inte­
ligentnych, fachowo uzdolnionych i odpowie­
dnio wykształconych zawodowców przemy­
słowo- drzewnych.

Zdawałoby się, że wobec tego stand rze 
czy część leśników poświęci się pobratym­
czej gałęzi, t. j. przemysłowi drzewnemu 
i z o tu swoją działalność na korzyść leśni­
ctwa rozwinie. Jednakowoż tak  nie je s t  Le­
śnik spogląda do pewnego stopnia z pogar­
dą, pa. przemysł drzewny. Niechętnie mu się 
poświęca, nie zbiera doświadczeń w tym 
kierunku, lecz pozostawia właściwą okspłea- 
taeyo i wzeróhke ludziom. bez -fachowego 
wykształcenia, ludziom prostym, którzy na­
wet ogromu zadania pojąć nie potrafią. Kie­
dy leśników mamy w kraju stosunkowo za 
wicia, to  cierpimy z powodu braku inteli­
gentnych zewo-dowuów orzeoivsłowo - le­
śnych. Szkody stad wynikające są ogro­
mne, nie tylko dla samych leśników, którzy

strony rządu zap3wmono dotychczas urzędni­
kom prywatnym, były pożyczki, udzielane u- 
rzętinikom przez gal. wojenny Zakład kredy­
towy. Wypłatę tych pożyczek rozpoczął Za­
kład w grudniu i prowadził ją do 25 lutego, 
udzielając kredytu na warunkach przez siebie 
do publicznej wiadomości podanych. 25 lutego 
nadeszła do Zakładu depesza z ministerstwa 
skarbu, zakazująca dalszych wypłat pożyczek 
rzekomo dlatego, że ministerstwo nie zatwier-

Byłoby wskazanem, aby prezydyuan miasta 
zawiadomiło gminy podkrakowskie o powyi- 
szom stanowisku właściwych władz, nie mniej 
też, aby czasopisma ludowe pouczyły o tym 
komunikacie ludność wiejską.

ZGŁOSZENIA SIĘ POSPOUTAKÓW. Z wy­
działu wojskowego komunikują: Zgłoszenia
do przeglądu ,JV" przyjmują jeszcze dnia 28 
marca b. r. wszystkie komisye do tego wyzna­
czone. Od 29 marca będzie czynną tylko jedna

dziło jeszcze warunków kredytowych clla tych komisy* w budynku magistratu przy placu
Wszystkich Świętych 1. 6. Z wyjątkiem Nie­
dzieli Wielkanocnej, przyjmować będzie co­
dziennie zgłoszenia pospolitaków w godzinach 
urzędowych.

ŻYCZENIA OD B. LEGIONISTÓW. Otrzy- 
’ maliśmy kartkę, na której b. legioniści, prze-

pożyczek. Zakład wobec tego musiał wypłaty 
wstrzymać. Tysiąc© podań, loży tam obecnie 
nieżałatwionych, z tych wiele już przyznanych 
1 przygotowanych do wypłaty. W ten £p03Ób 
została urzędnikom prywatnym zamknięta je­
dyna droga uzyskania pomocy w obecnych
ciężkich warunkach. j bywający obecnie w szpitalu (Reservo Spital

Wczoraj w tej sprawie zjawiła się u min. d. 7 Armee, Feldpost 650), przesyłają kre- 
Dr Twardowskiego doputacya krakowskiego wnym, przyjaciołom i/znajomym życzenia „We- 
Związku urzędników i urzędniczek prywatnych' sołogo Alleluja**. Następują podpisy: Mazgaj 
1 przedstawiła mu smutny stan rzeczy. Silni-; Antek z Kęt, Tadeusz Majewski, J. Kanouski 
ster okazał wielkie zdziwienie z powodu tego! i Ił. Krnlg 7.0 Lwowa, Jan Strug z Przemyśla.
zarządzenia i przyrzekł natychmiast podjąć od-1 ------- ------- -
powiędnie kroki, aby wypłaty zostały na nowo „ p  . . .  . . .
podjęte. W skład deputacyi wchodzili pp.: Ł ™ J8R1 1 ze swtala*
Przybyszewski, Hertz, Horowics i Łomnicka. KOŁO POLSKIE W SPRAWIE LEGIONI-

Z TEATRU IM. SŁOWACKIEGO donoszą: STÓW. ,,Wiek Nowya donosi: Wiceprezes Ko- 
Wys ta wioną z taką wspaniałością „Mśaya Le- hi polskiego, lir. Baworowski, zwrócił się tele- 

pod w-zględom płacy wskutek tego Stoją go- azczv£spn“ Tadeusza Ronczniskicgo spotkała! graficznie do szefa sztabu generalnego N. K.A. 
rze b alo też dla właścicieli lasów, a  w ślad cm» r, niwTT̂ nmm n«r4-irTr4 ; tm.ku_ > generała Artza 7. żnriajnilam nat.rchmiaAtnwel
/ a  tem dla całego kraju; ilekroć bowiem 
właściciel lasu, czy to sam, czy z pomocą 
swoich leśno-tcchnicznie uzdolnionych za­
stępców wziął się do ekspłoatacyi i przeróbki 
drewna, ilekroć zapragnął swoje bogactwa 
w drewnie zużytkować, wychodząc z zało­
żenia, że dochody z własnych lasów nie po­
winny pi/ypadać przemysłowcowi lub han­
dlarzowi, lecz jemu samemu, to niemal za­
wsze wr$z<y7' mi pi?*■' i;!v*c -drew-n-a, ..jak Za­
błocki na myd‘o*', albowiem ż powodu braku 
doświadczenia, niefachowego prowadzenia 
przedsiębiorstwa, nienależytego zbytu, osią­
gnął za drewno zazwyczaj mniej, niż gdy­
by je sprzedał handlarzowi loco las.

Eksploatacya drewna i jego przeróbka jest 
równie skomplikowaną, piękną, lecz trud 
ną zarazem pracą, która jak i leśnictwo wy­
maga doświadczenia, aby się należycie wy­
specjalizować i umiejętnie rzecz prowadzić. 
Jeżeli przemysłowiec drzewny ma racyonal- 
nie na zasadach ekonomicznych pracować, 
to powinien znać się na leśnictw ie, albowiem 
z lasem wciąż ma styczność, Iaa użytkuje 
i ocenia, powinien być technikiem, albowiem 

w* zawodzie swoim buduje drogi, ko leje. 
lasowc, tartaki i spotyka się z maszynową 
przeróbką, która wymaga speeyalnego znaw­
stwa, powinien wreszcie być i tęgim kupcem, 
©bznajomkFnym z- taryfami kolei, albowiem 
obecne warunki zbytów targowych wymaga­
ją dokładnych, wiadomości, gdzie, w jakim 
kraju lub państwie, każdy pojedynczy gatu­
nek 1ub sortyment drew/na można najlepiej 
epientężyiL Wiedza i doświadczenie przemy­
słowe* drzewnego wymagają zatem wyso- 
kieT inbeUom-m i ■aawiiłowania,

Z -powyższych względów wynika, że tak 
w intere^e kraju, jak i leśnictwa jest konie- 
cznem aby fachowo wykształceni leśnicy 
z zawódowem. akaJemi^ki^m wyks&tałce-

się z zasdużonem przyjęciom krytyki i publi- j generała Aitza z żądaniem natychmiastowej 
czności. Przewidział to pTzed wystawieniem | interwencji w barakach internowanych legio- 
prof. Dr Maryan Szyjkowski, który w recen- nistów w północnych Węgrzech, gdzie wy- 

- - -  - ' buebły choroby epidemiczne.
PODWYŻSZENIE CEN MONOPOLÓW. Wpo-

zyi swej z książkowego -wydania dramatu 
wśród najwyższych pochwał o nowem tem
dziele Konczyńskiego, wyraził przedświadczc-! wiecie lirubieszowsldm zostały podwyższone 
nie, że premiera „Maryi Leszczyńskiej" będzie ceny towarów monopolowych, eksportowanych 
praw dziwem świętem teatru polskiego. ) * Austryi fnp. cukier). Jako uzasadniemo pod-

„Marya Leszczyńska" powtórzona będzie' wyżki, podają odnośne biura gen. gubemator- 
w drugie święto -wieczorem, oraz we wtorek 6'wa w Lublinie powód, że powiat hrubieszow- 
i czwartek przyszłego tygodnia. Dzisiaj, ju- 6ki leży poza granicami okupacyi austro-wę- 
tro i Wielką Sobotę — teatr zamknięty. ’ i gierskicj w Polsce. — Jak zarządzenie owo na-

Z TEATRU PRZY UL. RAJSKIEJ komimi- Rży pogodzić z ostatniemi zapewnieniami o 
kują: Dzisiaj, jutro i w sobotę, jako w dni nienaruszalności tciyftoryum okupacyjnego,
Wielkiego Tygodnie — teatr zamknięty.* W - niewiadomo. . , .
pierwsze święto po południu „Rokowania po- ’ POWRÓT Z ROSYI. Pisma warszawskie do- nel wsróa
kojowe", wieczorem „Flirt"; w poniedziałek noszą: Celem" przyjścia z pomocą uchodźcom 
1 kwietnia „Champignol mimo woli", wieczo- polskim, powracającym obecnie do kraju, ża­
rem ..Śluby dębnickie". j ciągnięta ma być pożyczka w kwocie 10 milio-
, Z SALI KONCERTOWEJ. Odłożony swego nów, zagwarantowana przez rząd polski. Plan 
czasu koncert Maryi Pila r z -Mokrzyck i ej, pr.i- pożyczki ma być zrealizowany w stosunkowo 
madonny opery warszawskiej, odbędzie się we krótkim czasie, ‘uchodźcy bowiem Polacy, po- 
czwartek dnia 4 kwietnia b. r. w sali „Soko- zostawieni swemu, losowi bez żadnej pomocy, 
ła". W koncercie p. Mokrzyckiej Współdziała znajdują się w rozpaczliwem^ położeniu.
..Krakowski Zespół kameralny". Bilety zaku- Z Lublina piszą: W tych dniach przybyły do 
pione na koncert p. Mokrzyckiej z datą 17 Lublina nowe dwie partye uchodźców z Rosyi, 
marca b. r., zachowują sWoją ważność. Nielf- okładające się z 184 osób. Wszyscy pochodzą' 
ezne* pozostałe, bilety do nabycia u J. Rudni- *j guberni! lubelskiej; zabrani przez Rosyan 
ckiego. Linia A-B. ** " iniK **“ ‘ T-

W dniach 10 kwietnia b. r. otwiera kraj, 
Komisy a op. nad inw. Hf kura wydziałowy o 
programie 4-kla&owej szkoły wydziałowej, na 
który zgłosiło się dotychczas 22 inwalidów, 
w tem 3 legionistów. Nauki udzielać będą: ks. 
kapelan J .  Szypuła, katecheta ghrtn., l>r H. 
Kanarek, kierownik kurau, Wł. Machalaki i J . 
Stofański. Naceelny nadzór pedagogiczny spo­
czywa w rękach Rady szkolnej krajowej.

Staraniem kraj. Komisyi op. nad inw. otwar­
ty  też został w tutejszej szkole inwalidów 
kurs seimnaryalny, na który uczęszcza obecnie 
13 kandydatów. Inwalidzi cd przygotowują się 
do egzaminu na IV kura seminaryum nauczy­
cielskiego.

KONKURS. Dyrekcya Stowarzyszenia dla 
oszczęflności i zalilezek. I ogólnego Towarzy­
stwa urzędników austr.-węg. monarchii w Prze­
myślu, ogłasza ntniejszem konlaire na prywar 
tne stypendyum imienia ś. p. Stanisława Pra- 
czyń3kiego w kwocie 200 kor., płatne w dwóch 
ratach, a to: dnia 8 maja i 8 listopada każde­
go noku.

O stypendyum to ubiegać się megą biedne 
dzieci członków tego Stowarzyszenia lub bie­
dne sieroty po tychże członkach (bez różnicy 
płci), uczęszczające do ffzkół wydziałowych, 
handlowych, przemysłowych, średnich 1 wyż­
szych. Ze stypendyum może korzystać tylko 
młodzież obrządku rzymsko-katolicldego, pol­
skiej narodowości. Do podania dołączyć nale­
ży: 1. metrykę chrztu; 2. świadectwo szkolne 
e ostatniego półrocza z postępem najmniej do­
brym; 3. świadectwo ubóstwa. Podanie wnieść 
należy najpóźniej do dnia 25 kwietnia b .r. 
pod adresem: Stowarzyszenie dla oszczędności 
i zaliczek I. ogólnego Towarzystwa urzędni­
ków w Przemyślu, Rynek 1. 10.

Turski 2 K, Kuszewski 2 K, Udziela 2 K, Kozane- 
cki 2 Ossowski 2 K, Zimny 2 K, Rykaczewskl 
2 K, Uziembło 2 K, Bidzińska 2 K, Milczkówna 
2 K, Str&ueh 2 K, Kur&łow 2 K, Wodniecki 2 K, 
Modler 6 K, Boczarówna 2 K, razem 42 K; Dzia­
twa szkolna w Tłuczani w dniu imienin Ks. Dzie­
kana Jana Szewczyka 100 K.

Kwesta Wielkanocna.
n

OFIARA. Z okazyi jubileuszu 2o-]etniej pra­
cy kierowniczki szkoły, Aintomiy Munlcaczy 
w Mnikowie, p. Liszki, otrzymał krakoweki 
Ksiąźęoo-Biskupi Komitet pomocy 300 kor., 
jako dochód z przedstawienia ł składki, zebra-

; w r. 1915 do robót ziemnych, dopiero teraz
Z TOWARZYSTWA SZTUK PIĘKNYCH, i nriS ^ o ^ ?  miejsc.

W posiadaniu Towarzystwa S a tt*  p ięknych1 ' V ° S ^ A R- P ^ w t ^ z m .  naetK,}^
znajdują się od szeregu lat obrazy, zlolone « T .  P oran nef k r^ ll naatę-
przez S ty stó w , jako zas taw  na pokrycie po- W W  obraz wiosny tegorocznejr N a d e ^ ie  jej
4y«zek, udzielanydr z funduszu pożyczkowe- P.07f ac m^ n? P° tera- bywają posu-
go, oraz obrazy poniechane prze® Właścicieli 0 wstecz Dawniej przynosiła o-
Na pesiedzeniu, odbytem dnia 17 marca b. r ,  ! f  ™  ^ n y  w  kuchnl,_(rzodkrewM, aatatę 
powziął zarząd uchwałę, by co do pierwszej PrZ,7f ° ^ ^ m W +
kate^oryi obrazów zastosować postanowienia § ,  ra^ J cd en p o k 6 j bez wygód.
42 statutu, o Heby w  terminie czterech tygo-l P awmeJ ,z, ^IJP™??>yda najpłerwsze
dni, licząc od * iia  niniejszego ogłoszenia, hTte- Polskle B1« na.
resowra.nl obrazów tych w  sekretóryacio nie o - zaa P° kol“  ^  Bródno,
debrali. Udokumentowane zgłoszenia co da Na ™ o s° , zrzucamy cholewki (podeszew 1 rak
obrazów drugiej kategoryi, t. j. poniechanych ^  ’f \ m ° P f !^ a) * « «  w  tan

nism  p ośw ięca li s ię  przem ysłow i drzew nem u w Towarzystwie “od l i t  niepamiętnych, można ^ . d e  boHes". Dla żołądka przybywają no-

czynią  
przem ysł
brata, k t . ^  ------------— -------------------------J  - ł  — ------------------------------J a n u i u s m u i  n  XXI y c? i  u v u  u  a i  >  a u t w i u u ,  « v  ,

w ym aga. ■<* H. F. stosowane'postanowienia powołanego powyżej fw m ją  się_ plakaty, ostrzegające nar-zeczonych,
R fak ów , dnia 24. III. 1918. paraarafu. -  Uprasza się wszystkie dzienniki ™ajomych przed podawaniem rąk

o powtórzenie niniejszego ogłoszenia. 1 celu lmlk“ ?<aa ^ . sz™la
PROMOCYA. Ks. Ferdj-nand Dóbija, prof. ^ razk ów  Wypłoszone z ą^ p ód  meb.eskio pta-

gimnazyalny w  Łańcucie, rodem z Mikusżo- ki, gmezdzą c ę  gazieindzTej, a « t o  z bru>
wic w  pow. Biała, otrzymał w  Uniwersytecie . kw i* P ^ U 1 " l ' '  “ y'
JagielloM dm  stopień doktora filozofii. (tUarmach, nocnych lokaiach I t  p  Na ^ n y r n

nn-rn/am , arzr.. „ n v n TM„  miejskim gruncie r-OfŁkwitają takie kwiatki, jak
PRZECIW SAMOWOLNYM KONFISKA- p0ti jenm6b gorzetole j do4 y  gry, a ep fo ^ n e

SKŁADKI ZŁOŻONE W ADMINISTRACYi t 
„GŁOSU NARODU^.

NA STRAŻ KRESOWĄ. Stan. Pęks* 10 K; W.
Uzdoweki 13.70 K.

DLA LEGONISTÓW INTERNOWANYCH W 
HUSZT. J. Mroczek 5 K; A. Strzelbicka 16 K; Ro­
mana i Adam Kroeblowie po 20 K; C. L. 2 K; Ju- 
ruś i Zosia Sr. 3 K; E. Qstapowicz 20 K; Babunia 
i wnuczka 11 K; Prof. Odo Bujwid 100 K. dla 
nczcz. imienin komend. Piłsudskiego; H. Pawłow­
ska 10 K. dla uczcz. imien. komend. Piłsudskiego; 
Dr. A. Slączka 40 K; Kurs wydż. z okaz. imienin 
dyrek. Ks. Józefa Bielenina 60 K; Dzieci szkolne 
a Nawojowej Góry w (lniu imienin Ks. kan. Jó­
zefa Łobczowskiego 21.48 K; Dzieci szkolne * Ru­
dawy 24 K. zam. podarunku w dzień imienin 
kan. Józefa Łobczowsldego; Biuro centralne i biu­
ra okręg. Magistratu dla kontroli spożycia chleba 
i mąki 735.94 K; Resursa urzędnicza w Krakowie 
100 K; Wł. Strawiński * Rogowa 20 K; Nowacka 
80 R. w rocznice śmierci ojca; A. Polaczkówna 
10 K; Amalia Polaczkówna 20 K; Maks. Bentka 
nacz. stacyi w Jeleśni od siebie i personaln sta­
cyjnego 100 K; Ks. F. Chudy 100_ K. ze składki 
podczas wiecu CJhełmsMefro; Uczenice klasy IV. 
w Sokołowie wraz z nauczycielką Rampeltówną 
25 K; J. Bardecki 10 K; Uczenice XIL szkoły 
żeńsk. im. Piramowicza 50 K w dniu imienin Ks. 
kat. E. Kuszlika; Uczenice szk. wydź. im. Zb. Ole­
śnickiego 65 K. zam. kwiatów na imieniny dyrek­
torki: J . M. 80 K; T. Mydlarscy, Połomeja 20 K; 
Ziemianie now. Pinczowskiego zebrani w Kazimie-

Re olowanie przedpłaty.

uniknięcia
przerwy w  przesyłce dziennika.

O wysłaniu przedpłaty należy zawiado­
mić Adinintetraeyę k?rtą korespondencyjną.

Z powodu stosunków pocztowych przeka­
zy I czeki dochodzą obecnie do adresatów

SP“ em> 8ięSa3,Ce“  i « Ś 7 ™ “  ,'3a? ° Wi  f ™ * *  lV° T  r —  ^  “  - ik ły  zupetole wobec M , .. 6ka. Braeó komisyą badania cen pod- si^ coraz bardziej słowików ka-
Wydawmcłwo „Głosu Narodu- uprasza r.iesirmo zazalamo na liczne szykany, na któro barotowych. Godiem obecneij v/!osny będrie 

więc abonentów, aby zecbcieH przedpłatę 1 narażona jest i publiczność podróżująca i oso- gmur komui upEsyfcreW ^  ezllUT praed 
_ wysyłać wcześnie _ spieszące na targi z artykułami żywności e!;}adnicą chlabOT.% ^ oio B-ę joszcI6 praecieii

z invz^!cdmemem tego Opóźnienia, a to dla ze strony osób wojskowych, strażników skar- j powiesić
bowych i akcyzowych i  t  p. orpnów władz NIECODZIENNY WYPADEK. O g,iezwy-
roznych. Te bowiem, me wykazując eię żadną ŁJ donosi raport policyjny z Buda- 
legitvmacyą, konfiskują w pociągach . na dro- tu_ ^  w czasie południowego korsa spadł 
gach publicznych, zwłaszcza na rogatkach, ar- 2 czwartego piętra kot na przechadzającą się
ykuły żywnośa nieraz nawet w najmniejszej 1:s!ę4Moilcę rosyjską He]en,  Wutkowicz, która
ości posiadanych, a w podróży koniecznych. jwt ^  intemowana. Księżniczka popadła z

Zażalenia podnoszone są takie w tym kierun- p„zratrachu w długotrwale omdlenie, 
ku, że organa owe niepowołane każą sobie za NIEWDZIĘCZNA OWIECZKA. W „Kury-
przepuszczenie artykułów spożywczych część erze PolsJdm.. ^ajdujemy poniższy zgrabny
tychże wydawać. Organa powyższe nio wydają wicrszyk-

O  Q  r L I T  V K““‘" c-nó "  ! -ł  ,te“  “-gd7  .tocl"yeh pok7,itOT',ań ocl‘ Strzygąc" pasterz owieczkę, nad tem się roz-ą j  Zachód „ n 602 w. bioru, ani me podają stronom, gdzae można « '  wodaił,
się na te konfiskaty żalić. . j Jah wiele prac ponosi, iżby jej dogodził,

Ponieważ postępowanie takie wpływa me- u  jęeaała _  .Niewdzięozrta" — z gniewem
korzystnie na obesłanie targów ł podbija ceny, ofuknie
towarów spożywczych, zwróciła się konsfeya wi rzakla; A któi moją wełnę rekwiruje?‘:
badania cen <łb komendy 2 ajmu, która do- _______ ___
niosła, że organa wojskowe, z wyjątkiem ści- e #
słego okręgu wojennego, bez speeyalnego żąda- j Zawiadomienia i komunikaty.
nia asystencji ze strony władz cywilnych nie! KURS WYDZIAŁOWY DLA INWALIDÓW.

K R O  M I K A ,
CZWARTEK

Dna Kapistr,

Wschód słońca o godz. 5 27 r. 
Zachód „ „ (0 2  w.
Długość dnia ?©dz. 13 m< 3t.

Z miasta. 
v> 1ELKOPOSTNE. Dzii, w Wiel­

ki Czwartek, w katedrze na Wrawelu odbędzie 
się o godz. 8 rano uroczysta suma, w czarne 
której nastąpi umywanie nóg 12 starcom 
z To w. dobroczynności. Pd południu o godz. 
4 odbędzie się Ciemna Jutrznia z trenami Je­
remiasza, proroka i śpiewem chóralnym.

W kościele arcbipresbiłeiyalnym N. M. Pan- 
nv odbędzie gię dzisiaj o godz. 9 rano ponty- 
fikalna Maza św. i ceremonia umywania nóg 
12 weteranom polskim j. 1863 r. Po południu 
o godz. 4 Ciemna Jutrznia,

ODJAZD MIN. TWARDOWSKIEGO. Po 
zwiedttoiu wczoraj Tano wsi powiatu krakow­
skiego, minister Twardowski przybył z powro­
tem do Krakowa i przyjmował jeszcze po po­
łudniu deputacye, które przedłożyły szereg ży­
czeń. Po udzieleniu posłuchań odjechał p. mi­
nister wieczorem do Wiednia, żegnany na dwor­
cu kolejowym przez władze miejskie i admini- 
•tracy^łe.

POKRZYWDZENIE URŹĘDNIKÓW PRY­
WATNYCH. Jedyna akeya pomocy, jaką ze

są same upoważniane wcale do rewizyj pakun- Staraniem kraj. Komisyi opieki nad inwalida- 
kóvr (i t. p.) osób cywilnych, anLkonfiskat ta- mi otwarty został w krak. szkole inwalidów 
dBych. To samo odnosi się do innych organów' w lipcu uh. roku drugi z rzędu kura o progra- 
publicznych, któro nie mają specjalnego upo- mio naukowym 3-, w z g l ę d n i e  4-Haeowej szko- 
ważnicnia do wkraczania jako organa nadzór1- ty  wydziałowej. W maceo b. r, 'poddali się fre- 
cze władz politycznych. Nadto zarządziły nie- kwentancł kursu, w liczbie 24, egzaminowi, 
które władze polityczne, np. specjalnie staro- który się Odbył w szkole im. św. Jana Kantego 
stwo lwowskie, aby nawet upoważnione orga- pod przewodnictwem radcy J. Dobrzańskiego, 
na nadzorcze, szczególnie 'c. k. żandamerya, w obecności pp. gen. Ponta, radców, dworu Za- 
drobnyoh zapasów żywnościowych podróżnych leskiego i Brilcknerń i por. Młynka. Wszyscy 
l spieszących na targi producentów i handla- kandydaci złożyli egzamin, a mianowicie 1& 
rzy nie nagabywały. Zażalenia przeciw innemu zdało z odznaczeniem, 12 zaś z postępem do- 
postępowaniu organów nadzorczych można brym. Czternastu inwalidów otrzymało świa- 
zawsze wnosić w biurze Komisyi badania cen dectwo z ukończenia JV kl. wydziałowej, 9 
we Lwowie, pl. Dąbrowskiego 1. 4. j z II, a 1 z II kl. w. Wykształceni* ogólne, ja-

Tak się rzedz ma we Lwowie. U nas co- kie uzyskali uczestnicy kursu, bęckie podsta- 
dzienie odbywa się analogiczne ograbianie wło- wą dla dalszego ich kształcenia na kursach 
ścian, zdążających z towarem do Krakowa, z w Akademii handlowej — 7, -na kursach Kó- 
ógromnym uszczerbkiem dla ludności miejskiej, j  lek rolniczych — 4, budowlanych — 2, w se- 
G-dzicż się użalić? [ minaiTum haucz, — 1 t. pt

100 K, Wład. Slaskł 100 K, Włodz. Dobrzański 
100 K, Stef. Dąbrowski 100 K. Rejt. Redych 100 K, 
P. Olszyński 100 K, Józef Podlodowski 100 IC, 
ZVgm. Karwacki 100 K, K. Bukowski 50 K, Stan. 
Trzetrzewiński 60 K, Bron. Postawska 50 K, Jńł. 
Slaski 50 K, Kaz. Podlodowski 80 K, P. Przylę- 
ckł 20 K, Ks. Kocolł 20 K, Dr. Dutkiewiczowa 
20 K, P. Czaplicka 4 K, P. Dziedzicki 40 rb, P. 
Wojtkiewicz 26 rb, Józef Krzyżanowski 10 rb, Sa­
bina Slaska 10 rb, Gabryela Slaska 8 rb, St. Ma­
łecki 10 rb, W. Podlodowski 10 rb, M. Wojewódzki 
10 rb, Kaz. Slaski 25 rb, P. Buezwiński 25 rb, P. 
Godlewski 10 rb, Dyr. Bogacki 5 rb, Deskur 5 rb, 
Ks. Kowalski 5 rb. X. za X. 10 rb.

NA SZKOŁY POLSKIE W CHEŁMSZCZYŻNIB 
I NA PODLASIU. Związek młodz. katol. żeńsk. 
w ślemieńcu 40.16 K; Parafia Wilkowisko 94.42 
K; Zamiast kwiatów na .trumną nieodżałowanej 
ś. p. Matki Bernardy “Urszulanki w Tarnowie zło­
żyły maturzystki przychodnie z r. 1916 40 K: Ks. 
J . Fortuna w Tuchowie 888.50 K:^6. S. 10 K: H. 
Korwin Kossakowska 10 K; Dr. Jan Malec adwo­
kat 515.92 K. zebrane w dniu 18. lutego b. r. w An­
drychowie; J. Srokówna 5 K: Januś Strowski 2 
K; Z. Srokówna 5 K; Ks. J . Szewczyk 20 K; K. 
Dziura 10 K: Zebrane na imieninach p. Kaz. Ja- 
worczykowskiego starosty w  Kolbuszowe] 176 K; 
Kopalnia .,Tepege« Równe: Tnż Nowak 50 K, Fr. 
Staroń 5 K, T. Głód 4 K, J. Kreżałek 4 K, W, 
rek 2 K, J. Bogacz 1 K, J. Patia 2 K, L  'Ma^ a
4 K, Fr. Bałosz 2 K .  M. Zając 4 K, J-.Połnar 2 K, 
J . Pa chana 2 K, J. Bogaczyk « K. iJ L  Uaran 1 K; 
Składka z cukrowni Szreniawa 82 K. i ^ 0  rb; Ks. 
Wywiórski pocz- pól- 645. przesyła 27 K. uzyskane 
za dostarczenie środków żywności; Grono 
esltoły lud. w Markowej zehrane na konfer* mieś. 
w marcu b. r. złożyło 79.67 K; Kaim . Szulcowa 
10 K. zam. wiązania od dzieci: Ks. Fr. Sokalski 
w Majdanie Sieniawskim 160.50 K. lako składkę 
parafialną urządzoną na nabożeństwie z powodu 
IV. rozbioru Oiczyzny; Dr. A.  ̂Tarnawski 50 K; 
Resursa urzędnicza w Krakowie 100 K; Polacy 
w Nowvm Iczynie 265 K; w ład. Zapałowicz z ro- 
Azirot 2© K. żarn. wióńca na trumnę ś. p. Stasia 
Mnicha; MakB. Bentke nacz. stacyi w Jeleśni od 
siebie i personaln stacyjnego 100 K; Z okazyi po­
żegnania Sew. Kuliczkowskiego komisarza pow. 
w Limanowie złożvli: M* Bursztyn 10 K, J. Beck
5 K, Fr. Cblanka 1.6 K; W. Czeppe 10 K, St. Do­
browolski 10 K. Ks. W. Dobrowolski 50 K, C. Fel- 
10 K, C. Górny 8 K; Ks. Z. Grudnickl 
10 K; Fr. Gula 10 K; Dr Jan Haramer- 
scblag 10 K; AL Horodyński 10 K; M. Ja- 
kóbczyk 1 K; W. Jurek 10 K; Jan  Kotow­
ski 7 K; K. Kisielewicz 5 K; Dr. W. Kwieciński 
10 K; T. Linień 10 K: Fr. Lubojewski 10 K; W. 
Malawski 5 K; Dr. S. Mateta 10 K; Z. Mars 10 K; 
.Tan Milczanowski 5 K: Dr. X. Mieroszewski .20 K; 
Dr. K. Młodzik 10 K: .Tan Miezin 10 K; E. Nowak 
5 K: S. Pociecha 10 K; Ks. J . Przeworski 20 K; 
M. Sadowski J) K; K. Sawicki 10 K; H. Schlenker 
10 K: St. Schwarz 10 K; Fr. Solecki 10 K; M, 
Strochalm 5 K: L. Stern 50 K; Ks. Szumowski 
20 K: B. Wąsowicz 10 K* W. Zubrzycki 10 K; 
Członkowie „Ogniska Polskiego" w Bernie, a mia­
nowicie ■* Annel 3 K- 2 K. Dalirowoki J  JEC.

Kwestę Wielkanocną przy Grobach Zbawicieli 
w kościołach krakowskich objęły dorocznym zwy­
czajem uproszone Panie:

W kościele św. Barbary.
W i e l k i  P i ą t e k :

Od godz. 8 —9 A. Rnssanowska, 9—10 O. hr. 
Bademową, 10—11 L. Garapichowa, 11—12 Ekic. 
A. Jęarzejewiczowa, 12—1 Hr. O. Konarska, 1—2 
A. Wysocka, 2 - 8  K. Morawska, 8 - 4  Hr~S. Mcx 
szyńska, 4—5 L. Fedorowicz, 5—6 K. Kostane- 
cka, 6—7 Z, Koźmianówna.

W i e 1 k a 4S o b o t a 
Od godz. 8—9 M. Korytkowa, 9—10 A. Russa- 

nowska, 10—11 A. Gołaszewska, 11—12 Z. Micha­
łowska, 12—1 H. Bakalawiczówna, 1—2 Ks. K. Lu­
bomi rska, 2—S Z. Żeleńska, 3 - 4  Hr. D. Potocka, 
4—5 L. Michałowska, 5—6 Z. Koźmianówna.

W kościele OO. Reformatów*
W i e l k i  P i ą t e k :

Od godz. 8—9 W. Gubarzewska. 9—10 S. Ko­
szykowa, 10—11 A. Szafrańska, 11—12 J. Rudzka, 
12—1 Z. Zdankiewicz, 1—2 H. Walaszkowa, 2—3 
W. Szołayska, 8—4 S. Rudzka, 4—5 M. Janoszyna 
i hr. Baworowska, 5—6 A. Ryszkowska, 6—7 M. 
Krzyżanowska, 7—8 M. Olearska.

W i e l k a  S o b o t a :
Od godz. 8—9 W. Gubarzcwska, 9—10 S. Ko­

szykowa, 10—11 A. Szafrańska, 11—12 J. Rudzka, 
12—1 Hr. Stadnicka i M. Janoszyna, 1—2 W. Szo* 
łajska, 2—3 B. Wohlle.berowa, 8—4 8. Rudzka, 
4—5 M. Olearska, 5—6 M. Krzyżanowska, 6—7 
A, Ryszkowska,

W kościele OO. Kapucynów.
W i e l k i  P i ą t e k :

Od godz. 8—9 Eluc. A. Jędrzejowieżowa, 9—10 
A. hr. Wodzicka, 10—11 księżna J. Jurjewio®. 
11—12 A. i H. hr. Drohojowskie, 12—1 A  Zoilo­
wa, 1—2 T. Federowiczowa i p. J. Fedorowicz,
2—3 M. Chodzicka, 8—4 M. hr. Konarska, 4—5 
F. hr. Mycielska z córką, 5—6 J. Grossowa. 6 -7  
3. Kałinkowa, 7—8 R. hr. Michałowska.

W i e l k a  S o b o t a :
Od g. 8—9 księżna P. Sapieżyna, 9—10 księżna 

J. Jurjewiczowa, 10—11 A  i H. hr. Drohojowskie,
11—12 A. hr. Wodzicka, 12—1 A  Zoilowa, 1—2 
T. Federowiczowa i J. Federowicz, 2—8 M. Cho­
dzicka, 8—4 M. hr. Konarska, 4—5 F. hr. Myciel- 
ska z córką, 5— 3 J. Grossowa, 6—7 Ekae. A  Ję* 
drzejowiczowa, O godz. 7 wieczór Rezurekcja.

W kościele SS. Służebnic Serca Jezusowego 
(ulica Garncarska 26).
W i e l k i  P i ą t e k :

O godz. 9-rlG P. hr. Ledóchowska — A. Osta  ̂
szewska, 10—l i  Hr. Lamezan — J. hr. Pinińska —< 
W. Zeleńaka, 11—12 J. Kubecka — A. Kowalską
12—1L. Garapichowa — Z. Koźmianówna, 1—8
A. hr. Wodzicka — N. Górska, 2--S L. bar. Pu- 
azetowa — P. Golikowa, 8—4 M. Garapichowa —i
B. hr, Mostowska, 4—5 A  hT. Ponińska — I. Mlor 
decka, 5—6 Księżna M. Sapieżyna — p. Spor no­
wa, 6—7 M. Orpiszewska — P. Godlewska, 7~ 9 
A  Chmielową — Ryglówna,

W i e l k a  S o b o t a :
O godz. 8—9 W. Żeleńska — S. MaLusińbka,

9—10 P. hr. LedóchowHka — A. Ostaszewska,
10—11 J. Janezewska — J. Rotowsk:, 11— 22 M. 
Koźmianówna — S. Kallnkowa, 12—1 L. Garapl- 
chowa — M. Garapichowa, ł —2 M. Truskolaska —i 
L. Keraowa, 2—8 L. bar. Puszetowa —  N. Goy** 
ska — Rydlówua, 8—4 A  hr. Ponińska — B. hr, 
Mostowska, 4—5 Hr. Lamezan — M. Stachiewi- 
ozowa-— J. hr. Hnińaka, 5—6 Drowa A. Mączko­
wa — M. Dunajewsks.

W kościele św. Marka.
W i e l k i  P i ą t e k :

Od gouz. 9—10 W. Smoleńska, 10—11 S. Rou- 
ąuau, 11—12 M. Brzeska, 12—1 H. Lenartowicz o- 
wa, 1—2 M, Bąkowska, 2—3 M. Zapałowa z córką,
3—4 S. Kamińska 4—5 W. Gędłek, 5—6 L. Schnel- 
derowa, 6—7 F. Dobrzańska, 7—8 H. Brandowska,.

W i e l k a  S o b o t a :  ^
Od godz. 9—10 W. Smoleńska, 10—11 S. Reu- 

quau, 11—12 M. Brzeska, 12—1 H. Lenartowiczo- 
wa, 1—2 M. Bąkowska, 2—8 M. Zapałowa z córką, 
3—4 8. Kamińska 4—5 W. Gędłek, 5—6 L. SchncL 
derowa, 6—7 F. Dobrzańska, 7—8 H. Brandowska.

Wiadomości gospodarcze.
BRAK MLEKA. W zeszłym noku powodem 

obecnego bauku produktów mlecznych był 
brak paszy, spowodowany, tak w Europie, jak 
I Ameryce, spóźnioną wegetacją. Zmniejszą, 
nie produikcyi stało się szczególnie dotkliwem 
w Austryi, na W^ęgroech, we Włoszech, w. 
jSzwajcaryi, Szwecji, Holamdyi i poładniowo- 
wtehodai^ Szkocyi. Al© j  -Francya, Norwegia, 
r>-*xaW. Anglia, Stany Zjednoczone i Kanada 
wykazują znaczne zmniejszeni© produkcyi W 
porównania z rokiem poprzednim. Zmierzenia 
to spotęgowane został© prze* powtarzającą 
się suazę, P*** wykup znacznej Rości
krów mlecznych dla spożycia mięsa. Ceny mlô  
ka utrzymywały się w ostatnich czasach wy­
soko i nadał mają tendencyę zwyżkową, zwła-j 
szoza wobec bardzo wielkiego * zapotrzebowa*, 
nia masła, sera i mleka konden&owamego. Ce-" 
oy na te produkty są nadal wysokie. Zwyżka t 
w poró^ nanlu z rokiem ubiegłjym wynosi dla* 
sera około 50 proc., ceny masła zaś zwiększy-, 
ły się w Kopenhadze o 12.2 ptroc., Chrystysoil 
—21.2 proc., Medyolanie -J—43-2 proc., Londy­
nie —19.5 proc., Paryżu —75 proc., Szwajca- 
ryi —21.4 proc., Stanach Zjednoczonych St 
proc. ł Kanadzie —29.8 proc.

„ROLNIK" w mrze 12 zamieści iia w&tępłol 
referat generała lir. L a m e z a n a, jaki wygfco* 
dł na nadawyczajnem pcsiedzeciu Rady ogól-1 
nej Towarzystwa gospodarskiego we Lwowie.] 
Na dalszą treść numeru składają się następu-] 
jące artykuły: p. Mieczysław K r u s z e w s k i )  
omawia hodowlę konia roboczego, Dr Leon] 
B i e g e l e i s e n  „Pollski Instytut agrarny"^ 
Dr St. P a w l i k :  „Produkcya rolnicza i wyży-, 
wionie ludności w Niemczech po wojnie". Dziat 
Informacyjny tworzy azea*^  ̂artykułów 
interesujących i wiadomości liandlowBrrolm.’ 
oze. „Mi e  s i ę c z n i k  s ą d o w n i e  z X > ^ rJ1 
d n iczw "- . J ł a n t n i k



Kr. 72. „GŁOS NARODU" \  dala 2S Marca IM S  roku. Sfcr. 3.

,,Oo« p oda r t s  t w o k o b i e c e ' 1, wybornie 
redagowane miesięczniki, dołącz fi no do „Rol­
s k a 55, dają bardzo interesującą lekturę _ rolni­
kom c wszystkich tycli działów pomocniczymi 
gospodarstw wiejski co. .

Pr/j. sbHżającym się kwartale powinni za­
prenum erow ać „Rolnika" wszyscy, któ rzy  d o ­
tychczas pisma togo nie posiadają, na co póły 
wiekową pracą nad  podniesieniem rolnictwa * 
w rbom ein  prowadzeniem  pisma, orgai ten 
*0 wszecliroiar zasługuje. Adres administracji 
i ri dakcyi: Lwów, ul. Mickiewicza 26. Prenume­
rata półroczna wraz z wszystknfti dodatkam i 
wvnosi 10 koron.

Nauka, literatura, sztuka.
ZDZISŁAW DĘBICKI. „Miasteczko5 V Nakła­

dem fedega-miNScbetbnora i Wolffa. Warsza­
w a 1917.

W książeczce powyższej zajął się utalento­
wany poeta i krytyk przyszłem uk^ztaltowa- 
i iem 131 miasteczek Królestwa Polskiego. Nie 
idzie autorowi tylko o architektoniczną odbu­
dowę, ale i o moralną i polityczną przebudo­
wę tych środowisk życia polskiego, co tak bar­
dzo ucierpiały w czasie obecnej wojny. Jak 
miasteczka Królestwa z obecnego opłakanego 
stanu podżwigcąó się mogą, w jaki sposób do 
odbudowanych i z wymaganiami hygieny urzą­
dzonych domów wprowadzić dużo „zdrowej, 
odradzającej krwi, która albo ich tętnice roz 
sadzi, ałbo je odmłodzi i nada im tyle ile po­
trzeba prężności do wytrzymania ciśnienia, od­
powiadającego zmienionym warunkom istni©- 
jda5< — jest przedmiotem rozdziałów. „Miaste­
czko a wieś54, „Inteligehcya małomiejska51, 
„Stali urzędniczy na prcwincyi i wychodźcy z 
rąiast wielkich, jako czynniki kultury51, „A®- 
LRye małomiejski055, „Polityka gminy mało­
miejskiej45.

W opracowanym na podstawie poważnych 
źródeł rozdziało p. t. „Żydzi55, daje autor po­
gląd na histaryę żydów w Polsce a i do ostat- 
l ięh lat panowania Rosyi w Królestwie. Rząd 
rosyjski, który z całą bezwzględnością praco­
wał- nad „zjednoczeniem kresów nadwiślań­
skich" z cesarstwem za pomocą rusyfikacji, 
R&alązł w iydacfe niespodziewanego sprzymie­
rzeńca. .,'Nie mając — powiada autor — żad­
nego pietyzmu dla pomników przeszłości, lud­
ność żydowska naszych miasteczek rozsiadła 
gię bes wyrzutów sumienia na ruinach tych 
pomników, niszczyła i plugawiła szczątki zam­
ków, rozbierała je na swoje potrzeby budowla­
ne, zanieczyszczała i do nieuniknionej prowa­
dziła zagłady* stając się mimowóloem narzę­
dziem pomocy dla ajftnanstracyi, wrogie wzglę­
dem kiuju zajmującej stanowisko55.

„Miasteczko44 Zdzisława Dębickiego mieści 
wicie trafnych obserwacyj i cennych uwag. 
\Vydame tej pracy ł^ło w obecnej debie bardzo 
na czasie. ez.

0 poprawę waluty koronowej.
Z kół miarodajnych otrzymujemy następu­

jące uwagi:
Długotrwała wojna światowa ze swem ogro­

mne® zapotrzebowaniem produkcji. przezna­
czonej wyłącznie do jej celów, przy całkowi­
tym zastoju kwitnącego przed wojną ustroju 
kredytowego, spowodowała ten nadmiar obie­
gu not bankowych, które ze wzmagającą się 
ich ilością tracą na swej sile kupczej, przyczy­
niając się do wzrostu drożyzny. Od dłuższego 
już czasu starano się przeto o znalezienie spo­
sobu na wycofanie z obiegu zbytecznych not 
bankowych, celem poprawy stosunków mo­
netarnych.

Obecnie Bank aus to>-węgierski przystępuj© 
z dniem 2 kwietnia b. r, do wydawania asy* 
gnat kasowych, któro fuają spełnić to zada­
nie, dając równocześnie możność posiadaczom 
gotówki ulokowania jej na stały procent. Naj­
mniej można złożyć w kasach Banku austro- 
węgiemkiego g rką K 5000 (większe kwoty 
w meograniczf ii j wysokości, podzielcie przez 
5000), w zamian za co Bank wystawia^ asygna- 
tę kasową, płatną za trzy lub szćśe, miesięcy, 
a partya otrzymuje równocześnie z góry za 
asygn&ty trzechmiosięczne 3 i pół proc., a za 
sześciomiesięczne 4 proc. od złożonej kwoty. 
Po upływie tych terminów wypłaci Bank każ­
demu polną wartość asygnafc, o ilę strona nie 
życzy sobie pozostawienia pieniędzy swych 
na dalsze trzy lub sześć miesięcy za wysta­
wieniem nowej asygnaty. Tego rodzaju asy­
gnaty kasowe opiewają na 5000, 10.000 i
1ÓO.OOO koron i są wystawiane na okaziciela; 
wypisywanie więc nazwiska składającego go­
tówkę jest zbyteczne; gdyby jednak posiada­
cze konta źyrowego w banku życzyli sobie 
posiadać asygnaty kasowe wystawione na ich 
nazwisko lub firmę, w takim razie może to 
być uskutecznione, lecz jjedynie począwszy od 
kwoty 200.060 K w górę.

Asygnaty kasowe mogą być każdej także 
chwili przed ich zapadłością bez osobnego wy­
powiadania zrealizowane, w którym to wy­
padku bank wypłaca pełną wpłaconą swego 
czasu kwotę za. potrąceniem z góry wypłaco­
nych, już procentów, a mianowicie od dnia pre­
zentacji asygnaty aż do jej zapadłości, licząc 
za ten czas pół proc. ponad '©misyjną stopę 
procentową; zresztą nie ściąga żadnych innych 
kosztów lub potrąceń.

Biuletyn anstro-węgierski.
Wiedeń, dnia 28 marca. 

Urzędowo donoszą dnia 27 marca:
Na włoskim froncie nie było żadnych

Nas! sprzymierzeńcy wywalczył! we Fran­
cy! wielkie sukcesy.

Szit sztaba generalnego.

Albert wzięte.
Berlin, dnia 28 marca. 

Urzędowo donoszą dnia 27 marca:
Zachodni teren wojny:

Angielskie i francuskie dywizye, pobite 
dnia 25 marca, usiłowały wczoraj powstrzy­
mać nasze posuwacie się naprzód w bezdró- 
żnym obszarze lejów na pclti bitwy nad 
Somme. Nasz atak przełamał nieprzyjaciel­
skie pozycye. Od wczesnego rana nieprzyja­
ciel zaczął uciekać na szerokim froncie po 
obu stronach Somme. Uporczywy ooór nie­
przyjacielskich tylnych straży* pokonano 
ostrem napieraniem. Na północ i na połu­
dnie od Ałbert wywalczyliśmy sobie przej­
ście przez Ancre. Wieczorem padło Albert. 
Na południe od Somme wyrzuciliśmy nie­
przyjaciela po gwałtownej walce poza 
Ckaułme3 I Litons. Roye wzięto szturmem. 
Noyon w krwawej walce ulicznej oczyszczo­
na z nieprzyjaciela. Nasze dawne pozycye 
z przed bitwy nad Somme w r. 1915 pfie- 
kroczyłiśmy ku zachodowi na wielu miej­
scach. Ilość jeńców wzrasta, zdobycz zwię­
ksza się.

Walki artyleryi we Flamlryh nod Yerdun 
i w I^otarynpil trwa dalej.

Rotmistrz bar. Rlchthofea odniósł 69-te i 
70-f'e zwycięstwo w r o-yie+nru.

Na innvch widowniach wojny nic nowego.
Pierwszy jon. kwa term. Lud0-'torf?.

Wieczorny biuletyn niemiecki.
Berlin. B. kor. Biuro Wolffa. Urzędowo 

donoszą dnia 27 marca wieczorem:
Po obu stronach Somme armie nasze znaj­

dują się w ataku, postępującym powoli na- 
PEZ&L

KOMUNIKATY ANGIELSKIE. 
Londyn. B. kor. Dnia 26 marca. Urząd 

wojenny donosi: W nocy z dnia 25 na 26 
marca, nieprzyjaciel na froncie na północ od 
S o m m e  nie przypuszczał nowych’ataków. 
Popołudniu staczano na tej części frontu bo­
jowego lokalne wałki, w czasie których od­

parto nieprzyjaciela, który nie próbował 
żadnych poważniejszych ataków. Linia na

północ od Romom przebiega przez B m y  o— 
A l b o  r t—B a u ni o n i—H a 11 e ł — V o i s- 
s i e u x — A j o t  t.e-—B o i r e — H c n n i u  

—V a n c o u r  t, tuż ną zachód od M o a - 
c h y  do S c a r p y .  stamiąd wzdłuż naszego 
dawnego frontu, Na. oto minio cd Somme za­
atakowali Nie- ••v;ś przid południem o 
godzinie 10.80 . ■ 'wnia. Popołudniu za­
jęli oni R o y e .  .. -to zdaje się przebiegać 
tu przez M e r i c o h r t  nad Somme, przez 
l ł o i s i o r e s  na zachód od R o y e, na za­
chód od N o y  o n. Na tej części pola bitwy 
stwierdzono świeże niemieckie dywizye, 
wśród nich dwie dywizye gwardyi i dwie 
dywizye brandonburgskie. Walczą tam  ra­
mię przy ramieniu Anglicy, Francuzi i A- 
merykanie. Posiłki francuskie nadchodzą 
szybko. Nieprzyjaciela zatrzymano na za­
chód od Roye i w,.okolicy Noyon.

Londyn. B. kor. Urzędowy komunikat z 
dnia 28 marca wieczorem. Na północ od 
S o m m e  stoczono na wielu miejscach lo­
kalne walki. W obszarze walki zauważono 
silny nich nieprzyjacielskich wojsk i trenów. 
Nasza artylerya i lotnicy otworzyli na nie 0- 
gień. Na południe od S o m m e  świeże dy­
wizye niemieckie przypuściły dziś rano ata­
ki na PT o y  o n  i R o y e .  Dziś popołudniu 
rozpoczęty się nowe ataki nieprzyjaciela w 
okolicy ć h a u l n e s ,  jakoteż między tem 
miastem a Somme. Na północ stamtąd to­
czy sio walka na całym froncie, jak ró­
wnież na całym froncie na południe od Som­
me. W ubiegłych 6 dniach nieustannych 

walk wojska nasze na wszystkich częściach 
frontu okazały największą odwagę. 
Oprócz dywizyi angielskich, które już 
wspomniano, odznaczyły się nadzwyczajną 
walecznością także dywizye: 9, 10, 31, 
Cl i 66.

Londyn. B. kor. Dnia 27 marca przedpoł. 
Wynikiem wczorajszych ataków nieprzyja­

cielskich, wykonanych bo obu brzegach 
Somme popołudniu i w godzinach wieczor­
nych było to, że wojska nasze cofnęły się 
po obu brzegach pod Braye na niewielką 
odległość. Dalszy atak nocny, który nastą­
pił w nocy na nasze linie na południe od 
Somme został po gwałtownej walce odpar­
ty. Na jednem miejscu w pobliżu rzeki nie 
przyjaciel wywalczy! sobie drogę do n^zej 
pozycyi, odparliśmy go jednak przeciwata- 
kiem. Dalsze lokalne walki toczyłw się na 
froncie na północ i na północny-wsehód od 
Albert, ale położenie na tej części frontu 
bojowego jest niezmienione.

KOMUNIKAT FRANCUSKI. 
Wiedeń. B. kor. Woj omam kwatera praso­

wa. Komunikat francuski z dnia 26 majpca 
wieczorem. Nasze wojska trzymają swe sta­
nowiska na lewym brzegu O i s e, w górę 
rzeki od N o y o n ,  Na froncie B r a y e ,  na 
froncie na południ o od Somme, C h a u m e © 
R o y e  i N o y  0 % wa&ka toczyła się z nie­
zmienioną gwałtownością. Z innych fron­
tów nie ma nic nowego do -zgłoszenia.

PRŻBunfcJ i f r r W t  W Oś w ie t l e n iu
ANGIELSKIEM.

Wiedeń, (Telefonem). „BerL T agb lt55 do­
nosi z Hagi: Znany sprawozdawca wojenny 
„Daily Express“ Ghillige donosi, że walki 
nad Sommą trwają od 5 dni i nocy. Wpraw­
dzie Niemcy posuwają się powoli dzień 
00 dniu naprzód, ale nie udało im sic prze­
łamać linii bojowej. Sytuacya jest dla An- 

j glików poważna, ale nie krytyczna. Wojska 
angielskie przetrwały czas prótor a obecnie 
walczą do ostatka i dopiero ustępują przed 
przemocą t r z y  i s j. eś c i o k r o t n ą. Mi­
mo początkowych powmdzeń nieprzyjaciela, 
nie sądzimy, aby mógł on o s t  a t  o c z n ie 
wygrać. Charakterystyczr.em jest szybkie 
posuwanie się naprzód artyleryi niemieckiej. 
Lotnicy angielscy stwierdzili, że haubice 
niemieckie posuwają się bardzo s z y b k o  
n a p r z ó d .  Automobile dowożą amunicję 
do pierwszej linii bojowej. Działa stają do 
oddawania ognia na ot war tem polu. Pod­
jeżdżają one na jedną milę angielską, przed 
pierwsze linie arigielskie. Poza szturmowy­
mi oddziałami niemieckimi budują pionie­
rzy 'natychmast drogi i koleje. Atak pro­
wadzony jest w sposób bardzo zawzięty. Ca­
łe formacje artyleryi próbują zerwać po­
łączenia między oddziałami angielskimi.

PODZIĘKOWANIE DLA KRUPPA.
» Essen. B. kor. Krupp otrzymał od cesa­
rza, Wilhelma następujący telegram:

Pańskie nowe działo złożyło świetnie pró­
bę przez ostrzeliwanie Paryża z odległości 
przeszło 100 km. Skonstruowaniem tego 
działa dodał pan nówa kartę sławy do bi- 
storyi swego domu. Wyrażam panu i pań­
skim wspótonaeownikom moje cesarskie po­
dziękowanie za ten czyn niemieckiej umie­
jętności i niemieckiego ducha-.

CES. WILHELM DO SEJMU RZESZY. 
Berlin. B. kor. Na depeszę pierwszego wi­

ceprezydenta Sejmu Rzeszy P a s c h  e g o  
odpowiedział ces. W i l h e l m  następującą, 
depesza:

Za przesłane mi życzenia imieniem Sej­
mu Rzeszy wypowiadam moje najgorętsze 
podziękowanie. Czyny, jakich armia doko­
nała- w ostatnich dniach, godne są świetnych 
zwycięstw oręża odniesionycii w dotychcza­
sowej wmjni.e. Pray gotowana a,, kierowni­
ctwo i energia wojska, wastrząsnęły ciężko, 
przy pomoc w Boga. siłą wojskowa Anglii.

Mimo’ zaciętego oporu, posuwamy się co- 
dziennio naprzód. Liczba jeńców' jest wiel­
ka, a zdobycz w materyale wojennym nie­
zmierna. Oby narOd niemiecki, a  szczegól­
nie jego wybrani przedstawiciele z wielko­
ści tych czynów nabrał ponownie ufności, 
żo miecz niemiecki wywalczy nam pokój. 
Oby naród niemiecki poznał, że teraz nale­
ży także i wr oj-czyźnio okassać z wytężoną 
wytrwałością wolę zwycięstwa. Wtedy bę­
dzie nadchodzący pokój przóz sito niemie­
cką bezpieczniejszy, niż dotąd. Óby nam 
Bóg dopomógł!

Ostrzeliwanie Paryża.
Wiedeń. (Telefonem). Wedle doniesień 

pisui berlińskich, Paryż się wyłudaia. D^yor- 
ce są pi^zcipeŁnione zbiegami zo stolicy. — 
Teatry grają w podziemiach. Nowe bom­
bardowanie wywoła-ł-o w mieście panikę. Po­
ciski padały co ‘ siedem minut. Koła woj­
skowe twierdzą-, że Niemcy strzelają z 
dwóch armata

GRANATY CO 5 MINUT.
Wiedeń. (Telefonem). Jak  z Rottcróaiua 

donoszą,* obecnie padają ciężkie granaty na 
Pa-iyż co pięć niimit.
SYTUACYA POWAŻNA — NIE KRYTY­

CZNA.
Wiedeń. (Telefonem). Do pism wiedeń­

skich donoszą, że w kuloarach paryskiej Iz­
by deputowanych panuje żywy ruch. Depu­
towani żywo dyskutowali operaeyo na fron­
cie. Jak  słychać C 1 e m e n c e a u ma złożyć 
oświadczenie o obecnej sytuacyi. W komi- 
sy&eh Izby wojskowej i spraw zagranicz­
nych przedstawiciele rządu składali oświad- 
CŻenla o sytuacyi. Stwierdzili oni, że sytua­
cya jest bardzó poważna, ale przeszła obe­
cnie w nowe stadyum, które pozwala -36 
spokojem oczekiwać dalszych wypadków. 
Pichon w odpowiedzi na zapytanie wyja­
śniał obecną sytuacyę _ ogólno-polityczną, 
zwłaszcza odnośnie do Rosyi. Poczynił tak­
że pewne oświadczenia odnośnie do inter­
wencji Japończyków na Syberyi. Członko­
wie kom isji po wysłuchaniu tych wyjaśnień 
wyrażali się o położeniu z wielką otuchą.

Wojna na Ukrainie.
Londyn, B. kor. B. Reutera dowiaduje się 

z Moskwy, że wojska sowjetów na Ukrainie 
przeszły w dniu 19 marca koło W o r o j by

do ataku i zadały N i e m c o m  ciężkie 
s t r a t y .  Wojska sowjetów wzięły miasto 
Konotopy.

ZDOBYCIE POŁTAWY.
Petersburg. B. kor. Pet. aj. tek Dzienniki

wieczorne donoszą o obsadzeniu P o ł t a -  
w y  przez wojska mernieękio I ukraińskie.

Odessa zdsiiyta priez bolszewików.
Londyn. B. kor. Reuter. Moskiewska aj. 

i«ał. dofiosi, jakaby 0 4 - e s s  a została po  
krwawej w a l c e  .w. dniu 28 marca przez
wojska ukraińskich sowjetów p o n o w n i e  
z a j ę t a .  Siły zbrojne marynarki współdzia­
łały w tej walce z dobrym skutkiem.

Sytuacya w Rosyi.
Petersburg.- B. kor. R 

ny wydal apeł do ludno, 
jest przygotowanie utw 
armii Donosi on, że nic 
dekret nakładający na 
tell obowiązek odbywani; 
ezeń. Wszyscy byli gon e 
będą reaktywowani i b 
instruktorów pod uacłzoi 
dowych.

Tro cld o ś wind oz V1 w :■ 
wystawić armię c?: 
tysięcy żołnierzy. • ,
we, które są Obca 
te, celem wyszkol a: -i u • 
ceróm

. TROCKI U A  gYBERYI.
Wiedeń. .(Telefonem). Z Zurychu do a 

żo Trociki wraz z  przedstawica elami sz-tabu 
gen. francuskiego, augielsikiego i amerykań­
skiego udał się w inspekcyjną podióż na 
Syberyę. ^

WYGNANIE W. KSIĄŻĄT.
Petersburg. B. kor. Rada komisarzy ludo­

wych w Petersburgu postanowiła zesłać na 
wygnanie do piyiwincyi permskiej i wołogó- 
dzkiej sześciu wielkich książąt, przebywają­
cych w Petersburgu.
POWRÓT DYPLOMATÓW DO PETERS­

BURGA.
Moskwa. B. kor. Dm. 24 b. m. Nadesłane 

z opóźnieniem. Na życzenie dyplomatów 
czwóraójuszu, wyrażone przez duńskiego po­
sła, dotyczące p o w r o t u  do Petersburga, 
komisarz dla spraw zagranicznych gminy 
petersburskiej J o f f e  dał dyplomatom 0- 
sobny pociąg .do dyspozycji.

Nowy pobór w Anglii.
Amsterdam. B. kor. „Daily Mailc< piaze: 

Aby być praygotowany ua wszelką ewen- 
tua-lność, postanowił rząd przyspieszyć 
przeprowadzenie poboru. Żołnierze, którzy 
stawiali już do przeglądu, muszą być szybciej 
powołani pod broń, niż to zamierzano 7, po­

czątku. W miarę potrzeby poweźmie rząd 
ostre zarządzenie. Robotnicy górniczy po­
stanowili dopomódz rsądowb w uzyskaniu 
potrzebnych młodych ludzi z pośród zaję­
tych w kopalnkmh. Postawili oni do dyspo­
zycji władz caĄ swą organizację. Wyda­
rzenia na froncie przyspieszyły dobrowol­
ne zgłaszanie się do obywatelskiej służby 
pomocniczej.

Rokowania z Rumunią.
Wiedeń. (Telefonem). Z Budapesztu do­

noszą, że ukończenia rokowań pokojowych 
z Rumunią należy saę spodziewać na ponie­
działek. Siedzibą rokowań jest obecnie bu- 
kajreazteiWfcie ndnisteryum rolnictwa,. Prze­
niesiono tam obrady na życzenie Marghilo- 
nnana, który powoływał się na śta.iv>wbko 
królowej.

ZA POKÓJ Z RUMUNIĄ.
Wiedeń. B. kor. Z okazyi zawartoa * o- 

koju z Rumunią nada! cesarz ks. Leopol­
dowi bawarskiemu i marszałkom polnym 
Hindenburgowi i Mackensenowi wielkie 
krzyże wojsk, orderu .Mary! Teresy, zaś ge­
nerałowi Ludetidorffowa wielld medal za­
sługi wojskowej na wstędze wojskowego 
krzyża zasługi,

Z Warszawy.
Warszawa. B. kor. Warszawska „Uiucra 

P-0framia“ dowiaduje się z obozu stronnictw 
aktywistyeznych poMdch, że w  związku z 
akc ją  Ronilkiera, Radziwiłła i Simona pod­
niosły się r o z m a i t e  p r o t e s t y ,  jako­
też nastąpił szereg zmian perso-naJnych. W 
Lidze państwowości polskiej nastąpił roz­
łam.

Warszawa. B. kor. Polaka gazeta pań­
stwowa .,Mon7t^u< wykazu ie w dłuższym 

artykule na P a  r a n ę  w B r ą z y  H i, 
na przyszły polski obszar kolonizacyjny.

Według „Kuryera W.ansząwskiego“ pol­
skie ministerstwo spraw wewnętrznych za­
wiadomiło warszawski magistrat, ^że rząd 
polsld przedsięwziął kroki, aby objąć w a r- 
s 7. a . w s k ą  p o c z t ę  miejską we własny 
zarząd od dnia 1 kwiefcnft.

Dzienniki warsz-awskle przynoszą wiado­
mość, że rzymsko-katolickie władze ducho- 
wrne zajmiuja słę sprawą T e w i n d y k a c y i  
s k o n f i s k o w a n y c h  swego czasu m a- 
j ą t k  ó w k o ś c i e l n y c h  i' k l a s z t o r ­
n y c h .  Mają one najpiem  zażądać zwrotu 
skonfiskowanych w Warszawie budynków 
klasztomwch.

u ter. Minister woj- 
ści, którego celem 
erzenia. czerwonej 
bawem pojawi się
>. s::.ys tkich obywa- 
i wojskowych *ćwi- 
.-Jowie i  oficerowie 

Tą pełnili. służbę 
m komisarzy lu-

•"złto. że zamierza 
''P: h.mą ze 100 
• ? koły wojsko- 

to\z. będą. otwar-
p-tbnej ilości ofi-

Wiadomości telegraficzne.
Wybuch w Nowym Jorku.

Nowy Jork. B. kor. Reuter. W wielkim 
śkładzie towarów w Jersey City nastąpiła 
eksplozja, która zniszczyła budynek. Kilka 
drobnych eksplozji, które nastąpiły po 
pierwszej eksplozji, wsłeazuje na to, że w 
składzie były przechowywane materyajy 
wybuchowe.

AFERA HUMBERTA.
Paryż. B. kor. Komisya senatu, któ. j>o 

wierzono zbadanie sprawy sądowego -ściga­
nia. senatora Humbenta, pnwyjela wplosek 
spraw.ozdawcy o zniesienie nietykalności 
senatora Humberta w znanej sprawie prze­
ciw niemu z powodu interesów w Ameryce.

Fiński konsul w Petersburgu.
Petersburg. B. kor. Iniski generalny kon­

sulat w Petersburgu rozpoczął wczoraj czyn­
ności.

Odznaczenia.
Wiedeń. B. kor. Cesarz nadal wlI . ani 

do V klasy rangi starszemu radcy pocztowemu 
we Lwowie, Kazimierzowi Ł a s k i e m u ,  ty­
tuł i charakter radcy dwora, oraz starszemu 
radcy pocztowemu w Gracu, Ottołrowi S ie- 
g l e r o w i ,  z okazyi przeniesienia do lwow­
skiej dyrekcji pocztowej, tytuł i charakter 
radcy dworu.

PRZYJECHALI DO HOTELU FRANCU­
SKIEGO: Zygmunt hr. LasocM z Wiednia;
Mieczysław Dajewśki z Sanoka; Mieczysław 
Chctkiewicz z Młynowa; Aleksander Brodkie- 
wkz z Taraobi^ga; Eugeniusz Floryański z 
Pragi; Stanisław Sękowski z Woysła^ia; 
Stanisław SżczepaiisRi z Tłumacza; Dr Alek­
sander Raczyński z Wiednia; Józef Kwapćsie- 
wicz z Czuszowa; Marya Żuławska z Niska; 
Wilder Domański z Tarnowa; Michalina Peez- 
kewska z Zakopanego.

N A D E S Ł A N E .
Loterya fantowa Rodziny Sierocej^

Przy ciągnieniu losów dnia 24 b. m. 1918 r, 
padły wygrane na następujące numera losów: 
1350, 9145, 7405/3130, 0098, 7989, 6508,^921, 
9551, 8316, 5060, 3332, 7972, 2878, 895, 6698, 
2187, 725, 1492.

Zawiadomienie.
Niniejszem zawiadamiamy, że żadnych dłu­

gów i zobowiązań za Feljksa Francmana piamń 
nie będziemy. Zygmunt Francman (ojciec), 
Tadeusz Francraan (brat).

ZNAKOMITE TUTKI marki: „Temida", „Wrsegudron" i „Mono­
pol" oraz bibułki „Czuwaj" poleca znana
fabryka tutek i bibułek

RUDOLFA HERLICZKIW KRAKOWIE



Odzie póJśćf
TEATR MIEJSKI

». JOL. •R a
i_____ V—

We czwartek 28  marca b. r.

T E A T R

ZAMKNIĘTY.
Rąpsrtuar teatru im. J.Słasfaskisgo.

Piątek:-Teatr zamknięty.
S obo t a :  Teatr zamknięty.

"  iwod",N ie 4 s i« l a  pop.: „Zaw 
.Głuszec44. _ . *

P o n ie d z ia ł e k  pop.: .Carewicz , 
wiecz.: „Marya Leszczyńska44,

wleci

T E A T R  L U D O W Y
U yC A  RAJSKA NUMER 12. 

We czwartek 28 marca b. r.

TEATR
Z A M K N IĘ T Y

Repcriutr teatru ludowego.
P i ą t e k :  Teatr zamknięty.
So b .  ta : Teatr zamknięty. 
N i e d z i e l a  popoł.: .Rokowania po­

kojowe*, wlecz.: „Ftlrt“.

TEATR ŚWIETLNY

yUCIECHA
’ ■ UL. LISTOPADA 18. 

Od piątku 22 de środy 27 marca

kom edyo-dram at w 4 ich
ze słynnym  JFaBt©H8Sl& 
w ro li naczelnej. Ponadto

{21 m Pan IA
komedya w 2 aktach.

K i™  Z A C H Ę T A
RYNEK 6Ł PAłAC SPISKI.

dramat senzacyjny kryminalny 
w 5 aktach.

Ponadto inna obrazy.

PROMIEŃ LŁ

senzacvjnv dramat w 5 akt. 
s wle»:2ei sery* «rcyd*let 

„N e rd lsk * *
prolongowany po aadzwyczajnem

powodzeniu w „Uciesze44.

(KIN O-W ANDAj
t UL. SW. GERTRUDY NR. 5.5

j Z  powodu robót budowlanych* 
i  przedstawienia na krótki czas* 
;  wstrzymano. ;
| Ponowna rozpoczęcia ogłoszą • 

plakatu . ja

KIN O  L U B IC Z
UL. LUBICZ L. 15, 8bok dworca ko łejaw

Od 26 do 28 marca b. r.

Podarunek Julii Tobolrii
dramat w 3  aktach.

Piiiio koasdya i zipcie z oatef.
Początek orrTdaiawIsń e godz. 5. popu*.

KINO OPIEKA
ULICA Z1KLONA b[UMKR 17. 

Od 22 do 24 nurca b. r.

komedya w 6 częściach, 
ffceadto senzacyjny dramat w 2 częśc.

K i l ą t n i ę j k a  u ł l t y .

jam  nmm" nas W f? ?  T 2

Senzacyjna nowość
£ msf
[: '-v;c!ki dramat w 5 częściach. — Wspaniale de- |  

kora cyc. — Oryginalna zdjęci--.

|  Ponadto obrazy natury.
|  Początek o godz. 5..(Niedziela o g. ‘P /2). £ wosk na krem do obuwia.

C. k. Nam iestnictw o Centrala dla gospo- 
spodarczej odbudow y Galicyi (Sekretaryat 

Sekcji rolniczej) poszukuje

si ły pisarskiej
piszącej biegle na m aszynie, w ładającej 
językiem  niem ieckim  tak  w  słow ie jak 

i piśmie.
Stenografia polska i n iem iecka pożądana. W iado­
m ość bliższa w  Sekretaryacic Sekcyi rolniczej 
ni. Czysta 1. 16 od godz. 11—1 przed południem .

Posada do objęcia natychm iast. 717

£ PODRĘCZNIKI NAUKOWE.
Brzozowski. Wstęp do filozofii . . . K 8*—
Campboli. Zasady elektryczności . . . „ 3*60
Dyakowski. Wędrówki zwierząt i rośiin . „ 2*40
Flammarion. N i e b o ........................................   2*40
Belklo. Geografia f i z y c z n a .........................   2*40

— G e o lo g ia .............................................  2*40
BumplowicL Filozofia społeczna . . . „  3*00
Handslsman. Napoleon a Polska . . . „ 3*60
Ingram. Hlstorya ekonomii politycznej . „ 3*— 
Jotayko-Rudnicfea. Co chemia dziś może? „ 2*40
Kossuth. W łó k n o ........................................w 8*60
Kranisztyk. K o m e ty .........................................   2 —•
Lockyor. Początki astronomii . . . . „  2*40
Lorla. S # c y o lo g ia ........................... .  , n 2*~
Iłaroti A n tro p o lo g ia .............................. „  8*60
Msxvell. Materya i r u c h ......................... „ 8*60
Olszewski. Rozwój malarstwa polskiego

(do M atejk i)....................................„ 3 -
Peters. M ineralogia................................... - „ 2*40
Pisseckl. Zasady wychowania fizycznego „ 2*— 
Pesner. Autonomia Irlandyi (Home Rule) „ 3*60
Punnet. M endelizm ........................................  2-60
Russef. Zagadaienla filozofii.................... w 8*60
Skrzyńska. Świat niewidzialny . . . . „ 2*40

— Świat podbiegunowy.................... „ 2*40
Tełłoczke. Co to są elektrony? . „  1*50
Whitehead. Wstęp do matematyki . . „~'3*60 
Young. Zasadnicze pojęcia algebry I ge-

m e t r y i .................................................„ 3 * 8 0

Porto jednego egzemplarza 50 hal.

Esipnia 0. IFrieiiisioa M w , M  17.

Energicznego ekonoma
z dłuższą praktyką gospodarczą, znającego się na 
hodow li bydła i gospodarstw ie m lecznem , a wska- 
zanem  by było, by  znał się także na w arzyw ni­
ctw ie, poszukuje na pensy? i p ro w iz ję  m ajątek 
położony tuż pod Krakowem. —• Zgłoszenia 
w nosić należy do  A dm in istracji „Głosu Narodu* 

pod „F. G*_______________ 714

ChrEeftcijafttka korporacya obywateli Sam­
borskich poszukuje zaraz

egzaminowanego leśniczego.
Bliższych wiadomości udzieli senior p. Jau 
Pitzyk w  Samborze, oa którego ręce na­

leży też przedłożyć świadectwa, 709

Kilka pięknych, dobrze utrzymanych

dywanów perskich
okazyjnie do sprzedania.

Wiadomość z grzeczności przy ulicy 
św. Anny 1. *9, parter na lewo, tylko 

od godz. 2 do 4 po południu.

W  P IĘ C  M IN U T
może każdy z kawałka wosku na 
krem do obuwia „Lurion“, w y g o ­
t o w a ć  V4 kilo kremu do obuwia 

najlepszego gatunku.

Cena 2 kor. Oo nabycia wszędzie.
MONTANWACHS-WERKE A.-G.

Wien IX. Nussdorfersłrasśe 20.

b u h a j ;
rasy wschodnio - fryzyjskiej, 4-letni, 
sdnie rozwinięty, zdatny do roz­
płodu, zaraz do 'sprzedania w  Admi- 
nistracyi dóbr Suchej i Ślemienia 

w  Suchej. 715

l S iei 15 b. bi. otwarta lostata Filia Fabryki
M E R B U T p  MU

przy  ut. Karmelickie) l  18.
Slnnlin-tnn uznany przez c .k . Urząd probierczy Jako 
i ic l  tldlUU napój dla zdrowia nieszkodliwy l znacznie 
lepszy od Innych aurogatćw, zastępuje w zupełności 
najlepszą herbatę z rumem. Wystarczy dwie łyżeczki 

ca szklankę gotowanej wody.
t litr z ramam 3 K 60 h. —  baz rama 2 K SO h.
Flaszkę należy przynieść zs sobą. — Zamówienia na 
prowłncyę uskutecznia filia odwrotnie za nadesłaniem 

Dołowy należytości z góry lub beczk

K azim ierz Ludw lński
Kraków, ul. Karmelicka 18 Filia. 585

Jednorazowa próba przekona każdego o jakośoi.

B U  » M  ; M i
z własnej winnicy w Olsszlfszka obok Tokaju

 ̂ poleca firma 704
B .  F r l l s « ł i  w  k r a k o w l e ,  M s ł y  E ły » @ k .
Za Jakość i prawdziwość pochodzenia ręczy się. Na 

żądanie próbki darmo i opłatn e.

SYNDYKAT ROLNICZY w KRAKOWIE
organizuje

FABRYKĘ MASZYN ROLNICZYCH
J a k o  S p ó łk ę  u d z ia to w a  s o .  p .

i w  tym celu kupuje istniejącą w  Krakowie fabfykę maszyn. Fabryka 
ta oparta jest przedewszystkiem na odlewni i stolarni i fabrykować 
będzie młocarnie ręczne i kieratowe, sieczkarnie, młynki do czyszczenia 
zboża i. inne. Fabryka będzie w połowie*kwietnia b. r. przejętą na ra­
chunek Spółki, poczem odrazu przystąpimy do fabrykacyi, znajdziemy 
się bowiem w  posiadaniu większych zapaśów materyałów surowych 
i półfabrykatów.

7, powodu nadzwyczajnego zapotrzebowania maszyn i  wysokich cen 
kalkulacja fabryki przedstawia się Bardzo korzystnie. Kapitał za- 

kb wy preliminujemy tylko na dwa do dwu i  pół miliona koron, 
udztał wynosi po K 1Ó.00Ó, n w bardzo wyjątkowych wypadkach przyj­
muje się odziały najmniej K 2.000.

Podpisanie kontraktu Spółki nastąpi 10 kw ietn ia  b. r. przad południom
k ma wtedy

zaś połowę za trzy miesiące.
i każdy przystępujący członek ma wtedy wpłacić połowę udziału, drugą

Jakkolwiek prawie cały potrzebny kapitał został już subskrybowany, 
uwazaai3T za nasz obowiązek uwiadomienia szerszych kól naszego społe­
czeństw a o zamierzonej akcyi, ażeby każdemu dać możność korzystnej 
lokaty kapitału i przyczynienie się do powstania nowej placówki polskiego 
przemysłu.

Chętnych prosimy zwrócić się o bliżsże informacye do m
Syndykatu rolniczego w Krakowie, plac Szczepański 6.

KONKURS
-9=5-

Komitet c. k. Galicyjskiego Towarzystwa Gospo- 
Lwowie rozpisuje niniejszem konkurs| darskiego we 

j na posadę

! inspektora
w

W arunkiem  uzyskania tej posady jest posiadanie 
I teoretycznego i praktycznego wykształcenia rolniczego.
! Pierwszeństwo mieć będą kandydaci pragnący się spe- 

cyalizowae w uprawie 
posiadający już w  tym 
świadczenie.

Bliższe w arunki co do term inu objęcia posady 
i poborów z nią związanych przy osobistem porozu­
mieniu się.

a r >
Pawlikowski, sekretarz. 712 Czartoryski, prezes.

poszukuje (o-£lc m ożno­
ści z dom em  i ogroflem)

roślin pastewnych, względnie 
kierunku pewne studya i do-

1 aptekarz 'V K ołom yi, 
i _______ 710

zelakio szmaty
odpadki sukna, jedw a­
biu. futer, pap ier gaze­
tow y i odpadki pap iero ­
we, stare akta, książki 
i b roszury  kupuje po 
nn i wyższy ch cenaeff* J. 
Esttar, KraF(ówf u licaK ra- 

kow ska 49. Teł. 1449. 
720

z kraw ieczyzną po­
szukuje szycia w  do- 
m ach pryw atnych, 

chętnie na  wsi. 
j Zgłoszenia pod A. B. do 

Adm. „Głosu N arodu1*.
I _______ 716_______ _

Księgarnia Nakł.
|Stanisławę G oldm ana
i (przy Inafytucio Ansona)
wMawie, ni. Szewska 17. lip.

i poleca: 220
i Samouczki „Argus*
I uraoiliwiaiące w bardzo 
I krótkim czasie praktyczno 
i nauczenie się jęz. n‘etrJec„ 
■ .raac., ang. lub włoskiego, 
bez pomocy nauczyciela. 

; Cena K 7*50 za egz/ opra­
wny. Onracowa iie dla lu­

du K. 3-60,
‘ ’ “  i

najwybitniejszych m alarzy  (Aksentowicza, 
Brandta, Chełmońskiego, Dębickiego, Chle­
bowskiego, Fałata, Grottgera, Gryglew- 
skiego, Jul. i  Woje. Kossaka, Malczew­
skiego, Matejki,’ Podkowióskiego, Stanisław­

skiego, Wyczółkowskiego i wielu innych oraz kilka starych obrazów)
poleca

/  U

i niem.-polskie i polsko-nie­
mieckie; franc,-polskie ł 

j jiolsko-francuskie itdM itd.r
PO K 5'—, 8*89, 0’fiO itd.

Rozaićw&l
polsko- niemieckie, polsk.- 
francu^kle itd. po K 130, 

2*40. 4 —, 4 80 itd.
U  cznńfcit aeitc. liuy i\$ W  fagi 

I i  zaliczkę 30 hal. \ iętuj. 
ProspeUty ■wy#yla k>q b®zpłatał*

PrzBwotna prasy do słomy I Słana, Gzę$cL do maszyn 

inlwnych Deeringa, Kosiarki-Źniwiarkl, Grabij^ki-Prze-
trzęsaeza do siana, Slewnlkl rzędowe do zboła. Apa­
raty do bielenia I dezynfekcyi, Parnlki do ziemniaków

dostarcza 664

S ¥ H O ¥ ł C ł k T  R O L N I C Z Y
Lwów, al. Słowackiego 14.

SIKAWKI POŻARNE | 
POMPY Ai g io jM  i wody

poleca

Związek Ekonomiczny Kółek Rolniczych
703

\
Kraków, Rykek 22.

K u p u j e  I s n r z e d a j o
po cenach najkorzystniejszych

NASIONA
koniczyn: czerwonej, białej, szwedzkiej, przelotu, 
lucerny, seradel li, pastewnych buraków, marchwi 
buraków ćwikłowych i kilka uszlachetnionych 
odmian cebuli, kapusty, czarnuszki, gorczycy 

oraz innych ndSion ogrodowych

WOJENNA CENTRALA HANDLOWA
(ODDZIAŁ ROLNICZY)

Kraków, ii.  Sławkowska 4 II. p., teief. 2072.
381

NsM adem  W ^daw nletw i ta  Sfw c ©^r. *** I apL

F o rte p ia n y ,
Pianina,

F is h a rm o n ie
Sprzedaż, zamiana, wy»L- 
Jem. kupuje ta k it itiatru- 
aewty utyw-ane. — SlrłóN 
fort«pi*nó^ Heleny Smo­
larskiej, Wolska 7. 498

broszek do prania 519

„NiNS.OS“
znany z dobroci, 1 kg. kop ? 
8*20,4 5 kg. kor. JC — po­
cztówką opłatn i e wysyła

B ron J. llssa
Kraków, Karmelicka 14.

Pokoje, Obiady
p r y w a tn e

K arm elicka 4G, II. p.
na praw o. 646

Da dwojga dzieci.
4 i 6 lat, poszukuję inte­
ligentnej osoby freblanki 
lub t. p., muzyka/no mają 
pierwszeńst wo. Oterlvpod 
„Fretjlanka44 do Kra'/>W- 
skiegp Biura Oąłoizeń 
KrakóW, ul. Duna ewskie- 

t;o i. s. 6i

Orzechy
włoskie

sprzedaje si^ po K 10 5C 
za iciien kilogram. Ulica 
Pańslói l. 12, r-arter, -óó 
godz. -S—6 popoł, 688

Kupię
dentystyczną m a­
szynkę nożną do 
b o ro w a n i^ — Za­

płacę dobrze.
Zgłtf szenia do Adminisfr, 

pod K. W*

złoź peglp z dwóch pokoi 
uinetfl^anycb, z komfor­
tem r-rządzpiiYch, o ile 
możności z uży^ien* 
z.enki. W- "pobliżu 
mieścla, poszukuję dv- 
r«ktor banku zaraz lub 
najdalej od i maj t. Oferry 
n ad syłać poci adreaeató 
Skrytka pocztowa 1 io-Kra- 

ków. ri93

Wsżrje I *»
DLA m tśom uSTA«WW

ilarŷ -k fearuia gaiicyjslliio
jedrjoioczny —- rn sowy, 
w  wńększych iloścla^H, 
oraz nary be!: li::a mado 
zbycia.' Krajowe To w . 
rzystwo rybackie. Adresr 
Krakó\y — i \o i c l  Kra­
kow ski. Ce;; i zs i  k f. 
narybuń  harpia od .*%>' 
do 2011;, dna ’ tcoło lO iC

*Ś!$sa J ła rd d tt44 yy kr&feewie iwfil »arzj:deiH


